Wychodzi w Krakowie 

Codziennie o godzinie 81/ą rano, wyjąwszy Poniedziałki i dni 
następujące po świętach. 

Cena: 
W KRAKOWIE miesięczna 6 złp. — kwartalna 15 złp. 
W KRAJU kwartalna razem z przesyłką pocztową 5 złr. m. k. 
Przedpłata 

przyjmuje ią w Księgarni Józera CzkcHA przy Głównym - 
Rynku Nr. 458. 

Pieniądze przesyłają się franco pocztą wprost do BIÓRA 


EXPEDYCYI CZABU wyraziwszy na kopercie: „prenume- 
racyjne pieniądzę.* 


Kraków 9 lipca. 


Czytamy w Korespondencyi litografowanćj | 


austryackićj ; 


Zajęcie Księstw Naddunajskich przez wojska ce- 
sarsko rosyjskie jest już czynem dokonanym.» Wypa- 
dek ten, lubo dawno przewidziany, a w ostatnich 


czasach uważany prawie za nieunikniony, nieomiesz- 
wszakże wstrząsnąć nieco opinią publiczną, a 
osobliwie wywr 


zeć wpływ swój na stan kursów. 


Nie pozwalamy sobie bynajmnićj podd ia li- 
i jmniéj poddawania. li 
cznych zmienności i faz, jakie jeszcze sprawa wscho- 


A przebiegnie, pod rachubę prawdopodobieństw. 

tym bowiem względzie zawisło wiele od przy- 
padków a zatóm od niedających się poprzednio prze- 
widzieć pośrednich zdarzeń, a zadaniem jest dyplo- 
macyj, stać się ich panem i kierować niemi o ile się 

a, ku zadawalniającemu załatwieniu. 

ajr.yjmy wszakże głębićj na dno onćj kwestyi, 
a nie natrafimy nigdzie prawdziwego interessu wo- 
Jennego, ale owszem wszędzie, głęboką nie dającą 
Sig zapoznać potrzebę pokojuŻądzy wojny nieznaj- 
dziemy po stronie Rossyi, która wie dobrze, że gdy- 
by żywiła w sobie myśl obalenia państwa tureckiego, 
1 zamierzyła ją przywieść do skutku, natedy wywo- 
łałaby zgubną i krwawą walkę na tćj półkuli, i za 
posiadłości niepewne, stawiłaby pewne na kartę. 
Musimy tu powtórzyć, że owo uroczyście dane sło- 
wo wzniosłego Monarchy Rossyjskiego , bezwzględnie 
usuwa wszelaki cień podobnego zamiaru. Zdaniem 
również naszćm, podobnie i rząd W. Brytanii dalc- 
kim jest od myśli wojny, umie bowiem ocenisć, że 
zbyt rażące i nieprzyjacielskie wystąpienie Porty 
względem Rosyi , mogłoby właśnie z łatwością wprost 


"przeciwne sprowadzić skutki, aniżeli zamierzone u- wadzki. 


| 


| rozumienie się, 


kiedy się usiłowaniom państw przy- 
chylnych poszczęści Tn Air środek uniknięcia FA 
dności położenia i przygotować kompromis dla obu 
stron zaszczytny i zaspokajający. 

0 Byłoby niewymownie vodném pożałowania, gdyby 
spór powstały Jedynie pod względem formalności, miał 
się wyrodzić w Powszechną klęskę krwawćj wojny. 
Dla tego właśnie roszczemy sobie prawo wypadek 
ten uznać za nieprzypuszczalny, } 


Horespondencya Czasu, 
e—a b 
Lwów 2 lipca. 


fesor Łobarzewski był prz 
Towarzystwa gosp. Krakowski 
ski znajdował się na p 
zagajeniu posiedzenia k 
do odczytania Ra akota 
posiedzóniu wysadzona byłą do wyborów nowych człon- 
ków. Nasiępujący panowie wybłeni zostali kij członków 
czynnych : AR! ranciszek Adamski, Michał Baczyński, Otto 
Chłędowski , Ludwik Cywiński, Hipolit Czajkowski z Sar- 
nek, Jan Fedorowicz, Franciszek Goslet, Karol Hoepflin- 
gen de Bergendorf, kawaler ord., c. k. radca gubernialny 
i burmistrz miastą Lwowa, Hudec syn, Frydryk Jahn, 
JExc. c. k. prezydent gubern. Kalchborg, Józef Majewski, 
Mittelstaedt, Pićre Wiktor, Zyg. Romaszkan, ksiądz J, Sie- 
kanowicz , Jakób Siemiginowski, Franciszek Skrzyński, Fr. 
Smolka, Franciszek Stopczyński, Franciszek Schanek, 
Edward Ujejski, Mieczysław Zagórski i Władysław Za- 


Korespondującymi zaś pp. Bleiweiss sekretarz 


trzymanie i utrwalenie państwa tureckiego ,'i że szan- Towarzystwa gosp. w Krainie, Józef Horwath de Gement 


se nastręczające się w ostatecznym razie sile jego 
morskićj, nieodpowiadałaby zupełnie korzyściom ro- 
syjskich wojsk lądowych. Postępowanie wreszcie 
Anglii w tćj sprawie musi rówież stanowić miarę 
postępowania gabinetu tuilleryjskiego i na postano- 
wienia jego wpływać. EARL j 

Co się tyczy W. Purty, nierównież powątpiewamy 
W jéj zamipowanie pokoju, i pragniemy mieć nadzieję, 
14 nie posunie tak daleko chwalebnćj zkąd inąd dra- 
Źliwości w strzeżeniu swojćj niczawisłości i monar- 
szej godności, aby może i wówczas odepchnąć po- 


CZĘŚĆ LITERACKO-ARTYSTYCZNA. 
KORESPONDENCYA 0 MODACH. 


Gdzie teraz szukać mod p SiS" a ert 
l Z Szukać mody? oto ważne pytani a | 
świat paryzki emigruje, a moda razem ś swymi woli 
nikami i zwolennicami podróżuje po świecie, W wiejskich 
pałacach elegantki nasze zmieniają się w pasterki z cza- 
> $ Ludwika XV. i Floryana, a wkrótce obaczymy je 
„CH Bonnes, Spa, Ems, Trouville lub Plombićres. 
hi iękny świat comme de raison chorować musi, i na 
ciej niebezpieczną słabość , którą nazywają nudy. Z pod 
3 i wspaniałych ogrodów, przenosi się do wód, i tam 
ic ując ciągle bez nadziei wyzdrowienia, wraca do swo- 
2 zamków, tańczy, poluje, nudzi się, aż nareszcie Pa- 
A ha (peak go znowu, i leczy na dobre. Lecz kiedy 
REA, strony kto może opusza dziś stolicę, z drugiój 
sala eas całe miriady cudzoziemców. Ta wymiana mie- 
porów mej] ryte, ten przypływ i odpływ podróżujących 
jednakże Y można do beczki biednych Dansid. Najpierwsi 
litycy a z tóm corocznóm Chassé croisé występują po- 
kostel 1 Sólnićj dyplomaci. Gorący czerwiec mało 
niak ia kwiatów oficyalnéj retoryki, zniewala pa- 
n gl yp da w używać swobodnie wiejsko - idylicznych 
rozkoszy, Cać Odpoczynek zmordowanym myślom, a na- 
koniec faire. promener. leurs ennuis w romantycznych 
gejach. Pona on: zamienia się w jakiegoś żartobli- 
wego Tityra. im jednakże paryzki świat opuści wsie 
swoje, i zgromadzi się w kapi 
je, 1 zgro apielach, pomówmy o elegan- 
cyach wiejskich. Jakże tam wszystko oddycha uroczą 
świeżością i gustowną skromnością. Kapryśny fonteź à 
ła Pompadour, dóshabilić Z jaconas, coutil albo nankinu, 


| 


wstążce , é 
to nieda się wyrazić, 
dziwa elegantka jak w 


i i się 
(aceroche=coeur) lub dwa papillottes Sévigné, 


zee. 


Przyjmują stę 
OG?’ OSZENIA, ROZPRAWY ODEZWY wszelkiego rodzaju, 
DONIESIENIA literackie , księgarskie, handlowe , przemysłowe 
rolnicze itp. 
WWIADOMIENIA tyczące się sprzedaży, kupna, dzierżaw itp. 
i a oplatą 
od wiersza petytowego za jednorazowe umieszczenie po 8 gr. 
następne po 8 grosze — z dopłatą 10 krajcarów za każde 
publikacyą na stępel rządowy. 
Listy 
niefrankowane nieprzyjmują się, wyjąwszy od stałych lub 
znanych korespondentów. 


MS" Numer pojedynczy kosztuje 10 groszy. 


przestałą. Zgromadzenie wniosek ten przyjęło z zadowo- 
leniem. 

Następnie odbyło się programem zapowiedziane posie- 
dzenie sekcyi leśnój. Gdy referent tój sekcyi p. c. k.nad- 
leśniczy Lehr nie mógł być na zgromadzeniu, przeto 
książę prezes wezwał hr. Kazimierza Krasickiego, aby 0- 
tworzył obrady rzeczonćj sekcyi i dyskusyą kierował. 
Rozpoczęto więc od rozbioru pytania 7go, o indywiduach 
nadzorujących lasy, które podług § 22 prawa leśnego 
mają być dodane administracyi leśnćj , a które dotychczas 
wybierane były z klasy włościańskićj. 

Ponieważ to pytanie jest ważne dla przyszłości na- 
szych lasów, przeto. dyskusyę nad niem przytaczamy nie- 
co obszernićj niż nad innemi pytaniami. A 

P. Schaller c. k. radca i nadleśniczy mniema, iż pry- 
watni właściciele lasów nie są w możności tego wyko- 
nać, czego powołany $ wymaga, bo u nas nie masz le- 
śniczych naukowo wykształconych, a lasy nasze nie przy- 
noszą tyle zysku, aby takich leśniczych można opłacać. 
Radzi więc, aby ze strony Stanów krajowych postano- 
wionych było kilka zdatnych leśniczych , którzyby w pe- 
wnych okolicach nadzorowali gospodarstwo leśne u tych 
właścicieli, którzy nie są w stanie utrzymywać uczonych 
leśniczych. Dozorcami czyli gajowemi nikt nie może u 
nas być tylko sami wieśniacy. | 

P. Komarnicki Ludwik był zdania, że powierzanie nad- 
zoru lasów chłopom jest niebezpieczne dla własności, bo 
udzielone im czasowo kawałki gruntów w lasach na cha- 
łupę i ogród przywłaszczą sobie na własność; sądził także, 
że to nie podobna, aby ktoś miał prawo dozorować lasy 
właściciela bez jego woli i pozwolenia. 

P. Mierka nadleśniczy z dóbr hr. Miera Buskich który 
ma 80,000 morgów lasów pod swoim dozorom i 120 po- 
bereżników, radzi, aby sobie dobrać zdatnego i spręży- 
stego leśniczego, któryby mając kilku pobereźników czyli 
gajowych do pomocy, dawał wstręt chłopom wdzierają- 
cym się do lasów dworskich. A że leśniczowie u nas ma- 
ją tylko samą praktykę, o uprawie zaś lasów nic a nic 
nie wiedzą, przeto dobrze byłoby, gdyby kilku właści- 
cieli mogło utrzymywać jednego zdolnego nadleśniczego, 
któryby kierował czynnościami owych leśniczych i pou- 
czał ich w ich zawodzie. 


Pan Schwarz niechce, aby lasy prywatne oddawano 
w kuratelę, zwłaszcza, że można sobie dobrać podwła- 
dnych, którzy dostatecznie będą pilnować lasów za mier- 
nem wynagrodzeniem, ale trzeba o to starać się, aby ci 
gajowi nie byli w zażyłości z włościanami miejscowemi. 


zaś wybiera między barege Montijo, robe Trianon, Collier 
de VImperatrice. Jeżeli chce odwiedzić swoją sąsiadkę, 
wybierze zapewne wykwintny barege Montijo. Są to fal-- 
bany czy rose de Bengale vert-malachite cytrynowe lub 
bleu de Sèvres, w które wrobiona jest imitacya koronki, 
bareż ten swoją wspaniałą pięknością, zdetronizował ga- 
zy.. nieżałujmy ich, kiedy wzamian mamy przepyszny ów 
wymysł. Stan jéj zrobiony à la Vièrge, lub veste bas- 
quine podług ostatnich wyroków pani Peytel. Rękawy zaś 
rozcięte są na trzy części czworograniaste, u dołu łą- 
czące się razem, za pomocą sznurowania i trzech kokard. 
Na swoją wysmukłą kibić zarzuca koronkową mantylkę 
(kosztującą najmnićj trzy tysiącę franków), z przezorno- 
ści zabiera mantelet Hortense z jasnego jedwiabiu, z sze- 
roką koronką Chantilly a jéj capelline de jardin zastę- 
puje ostatniej mody capelline de chdteau co przypomina 
nadzwyczaj maleńkie kapelusiki nieszczęśliwój Maryi- 
toniny. Jest on trochę nagięty z przodu, z blondyny 
haftowanćj słomą, z daćm białóm jedwabnóm, Lea tybet 
czerwonemi makami, goniącemi jeden drugiego jak „148 
by bawiły się w ciuciubabkę, taki nieład Ba $i Z- 
kładzie tych kwiatów. Na około obszyty SE ono óżę 
dyng, po każdój zaś stronie rozkwitają WANI Lp "| 
AE i być muszą te idealno-pię- 
Wyobraźmy sobie, jak śliczne by fu natury, w tych ie 
kne Paryżanki, wśród całego tryum u Y, w tyc ! wiej- 
9. jest w Paryżu kobiet zupełnie pię- 
skich toaletach. Mało jes hod A Pg 
knych, a więle co za takowe uchodzą. Jakieś un je ne 
sais quoi, ujmujące i zachwycające. To je ne sais quoi 
przebija w każdóm poruszeniu, przemawia w każdym wy- 
razie. Ale moda ogólna w sukniach letnich przeważa à 
disposition. Jeżeli macie suknie z falbanami, niechże nie 
będą szerokie, to psuje piękność wolantów pani Peytel 
chcąc utrzymać całe to ćchafaudage falban, podszywa 
spodnicę od drugićj falbany, grubym i mocno zkrochma- 
lonym muślinam, gdzie niegdzia wsuwa cieniutkie rogi, 


ZARZ A 


a umundurowanie służby leśnćj za 
ejszych środków «do, utrzymania po- 
„rządku, i lepszego nadzoru w lasach ,.taki sługa Sam się 
szanuje i jest szanowany przez włościanina, umunduro- 
wanie obudza niejako ducha korporacyjnego i napełnia 
włościan uszanowaniem. 

—. Hr. Kazimierz Krasicki sądzi, ża tam gdzie las przy- 
„nosi pożytek, można więcéj łożyć na jego strzeżenie, ale 
gdzie są służebnictwa, tam trudno łożyć nadaremnie ko- 
szła. W każdym zaś razie należy odstąpić od zwykłego 
dotąd doboru leśnych, lecz przyjąć sobie rzeczywisie słu- 
gi, którzyby- temu zawodowi wyłącznie się oddali. Gdzie 
są lasy . większe, tam i umundurowanie służby leśnćj 0- 
płaci się. 

P. Komarnicki Lud. wnosi, aby Towarzystwo opierając 
się na patencie Jozefińskim, zaniosło prośbę do rządu, 
iżby chłopi wśród lasów mieszkający rugowapi byli ztam- 
t a za odpowiedniem wynagrodzeniem naprzód umówionem. 

P. Skrzyński Ludwik chce, aby Towarzystwo zrobiło 
zapytanie do rządu, czy patent Jozefiński jest jeszcze 
prawomocnym, a jeżli tak jest, radzi, aby prosić ©. k. 
urzędów obwodowych, iżby do Na”: tego prawa 
przystąpiły i chłopów 2 lasów rugowały. 

P. Tarnawiecki przeciwny jest robieniu podobnego za- 
pytania ze strony naszego Towarzystwa, bo takie pytanie 
byłoby nie stósowne; gdy patent istnieje, to ma moc pra- 
wa, a w takim razie trzeba zastósować się do praw w każ- 
dym pojedyńczym wypadku. 

P. Komarnicki Ludwik toż sąmo utrzymuje, śle oraz 
radzi, aby zwrócić uwagę rządu na sprzeczności w pra- 
wie lasowem zachodzące. 

Książe prezes sądzi, iż trzeba, aby ktoś z obywateli 
fakt przytoczył—nie należy wątpić, że wtedy wysoki Rząd 
postanowi to, co za słuszne uważać będzie. Towarzystwu 
zapytań podobnych robić niewypada. Należy trzymać się 
patentów. 

P. Chwalibóg sądzi, że patent Józefiński już nie egzy- 
stuje, skoro mamy nowe prawo lasowe z dnia 3 grudnia 
1852, klóre obowiązuje nasz kraj od 1go stycznia b. r. 

P. Ciepielowski uważa, iż posiadłości chłopskie wśród 
lasów, są wielką przeszkodą w uprawie lasów; należało- 
by zatóm zwrócić uwagę Rządu na tę okoliczność i pro- 
sić, aby ze względu na gospodarstwo krajowe i dla do- 
bra ogółu, ogólnóm rozporządzeniem takich osadników 
kazał rugować z lasów; w tym celu wypadałoby projekt 
wyrobić i Rządowi przedłożyć. 
" Na wniosek hr. Russockiego , Zgromadzenie poleca Ko- 
mitetowi, aby po należytóm przejrzeniu patentów leśnych, 

_ przedłożył stósowne podanie do Rządu. 
- Wzięto następnie Sme pytanie pod rozbiór,.o uszko- 
dzeniach zrządzonych przeszłego roku w lesach przez 
owad zwany „łykogryz* czyli „leśniczek« (Hylesinus pi- 

_miperda). Z dyskussyi pokazało się, że uszkodzenia te 
niemiały szkodliwych _ następstw, i że uszkodzone lasy 
wszędzie się odnawiają. 

Rozbiór trzeciego pytania sekcyi leśnćj, traktującego 
o najskuteczniejszym sposobie zadrzewienia wydm pia- 
skowych , zakończył posiedzenie tćj sekcyi. Pan Mierka, 
z własnego doświadczenia kilkudziesiąt-letniego w zasie- 
waniu wydm piaszczystych w państwie lażajskióm i prze- 
worskióm, radzi siać turecki owies, potóm sadzić łozinę, 
siać sosninę i brzezinę. Pan Skrzyński Ludwik zaś chce, 
aby używać tego gatunku owsa, co sieją na cytadelli 
lwowskićj, który ma tę wielką zaletę, że niedopuszcza 


Książę prezes uważ 
jeden z najskuteczniej 


"CZAS. 


c w ARA aa a SNK ZE spłóczystości; a pan Kleczkowski sądzi, iż akacya jest 
| bardzo dobrém drzewem na zadrzewienie wydm. 

Przystąpion0 potóm do wyboru sędziów wystawy. Na- 
adi panowie mianowani, zostali sędziami : 

. do bydła. JW. Macićj hrabia Krasicki prezes, WW. 
Ei Darowski, "Tadeusz Hensel, X, Antoni Klima, 
Waleryan Podlowski i Moxymilian Zatorski. 

Il. do koni. . Kajetan hr. Lewicki prezes, WW. 
Wincenty Anioniowicz, Józef Lewicki, Wiktor Obniski, 
Adam Younga i Karol Zayorski. 

II. do owiec. WW. Józef Lewicki prezes, Mieczysław 
Darowski, Jan hr. Stadnicki, ksiądz Antoni Klima, Wi- 
ktor Obniski i Franciszek Paidly. 

IV. do machin. WW. Jakób Shoklirh prezes, Aleksan- 
der Gnoiński, JW. hr. Kazimierz Krasicki, Tomasz Ku- 
tschera, Felicyan Laskowski i Maxymilian Żelkowski. 

Poczóm zajmowano się dalszym rozbiorem pytań g0- 
spodarczych, a mianowicie pytaniem trzecióm „0 zielo- 
nych pognojach*. P. Darowski czytał rozprawę „przez 
siebie ułożoną 0 "8 pognojach, którćj zgromadzenie 
z uwagą słuchało. Toż samo uczynił i p. Obniski, od- 

czytawszy artykuł 0 gnojach w ogólności. Obydwie te 
rozprawki będą umieszczone w i5tym tomie Rozpraw 
Towarzystwa. W ustnój dyskussyi zabierali głos: pp. Ka- 
rol Hubicki, ksiądz Antoni Klima, hr. Michał Starzeński, 
Maxymilian Żelkowski i Jan Chwalibog. Z rezultalu dy- 
skussyi pokazało się, Że na lekkich gruntach zielony po- 
gnój jest skuteczny, W ziemi zaś ciężkićj nie robi Ża- 
dnego skułku; tudzież, że ze wszystkich roślin, hreczka 
a potóm szporek i lupin okazały się najskuteczniejszemi. 
Książe prezes zamknąwszy dzisiejsze posiedzenie , do- 
niósł zgromadzeniu, że wystawa zwierząt domowych i na- 
rzędzi rolniczych dziś zrana otwartą została w ogrodzie 
Jezuickim, z wezwaniem, aby członkowie Towarzystwa 
zwiedzali wystawę, i tym sposobem dali z siebie przy- 
kład szanowania instytucyi tego rodzaju. Tegoroczna wy- 
stawa, powiedziawszy nawiasowo, co do bydła rogatego 
przewyższa trzy poprzednie we Lwowie odbyte. Jakoż 
przyprowadzono bydła rogatego sztuk 80, koni 6; owiec 
dostarczyły owczarnie JO. księcia Sapiehy Zz Krasiczyna, 
JW. hr. Kazimierza Wodzickiego z Hofhocz obwodu Brze- 
żańskiego i Alfreda Potockiego z dóbr zalwowskich. 

Narzędzi rolniczych i machin gospodarczych, mn: iéj niż 
po inne lata tego. roku wystawiono, z przyczyny, że fa- 
brykanci niechcieli wystawiać znanych już z poprzednich 


bryki pana Karola Pielscha, wice-prezesa tutejszój Izby 


handlowćj i rzemysłowćj. 
A RN zwiedza tłumnie przez cały dzień wysta- 


wę, do któréj wstęp każdemu jest wolny. 


Lwów 6 lipca. 

g. W pierwszych czterech dniach tego miesiąca, od- 
była się u nas wystawa bydła i narzędzi gospodarskich. 
Po tak świetnych sprawozdaniach z wystaw tarnowskićj i 
krakowskićj, z przykrością przyznać przychodzi, że na- 
sza wcale się nieudała. Bydła rogatego sprowadzono 
wprawdzie dosyć znaczną ilość, niektóre sztuki a szcze- 
gólniej pani Textorysowćj z obwodu Sanockiego, zasłu- 
giwały pa uwagę, lecz niebyło w nich tych zalet, które 
do nagrody uprawniają. Sędziowie też do ocenienia bydła 


rogatego wybrani, Żadnćj Sztuce nagrody nie „iR 


wystaw przedmiotów; ale zato większy jest dobór mię- 
dzy narzędziami. Między wyrobami krajowemi odznaczają 
się wyroby ktlarskie i narzędzia do gaszenia ognia z fa- 


musi , mnie osię zaś zdaje, że - będzie opróez tego"i orać. 
Obok tych narzędzi, niezłe były siewniki 'i sikawki, naj- 


Najłatwiejsze zadanie było sędziów wybranych do oce- 
nienia koni. Koni przybyło tylko pięć sztuk , lecz wszyst- 
kie były bardzo mierne, a dwie tylko dotrzymały placu, 
reszta zaś opinią publiczności zrażona , mieczekając wy- 
roku sędziów, znikła jeszcze przed końcem wystawy. 
Owce były najlepićj reprezentowane. Sprowadzono je ze 


|stad ks. Leona Sapiehy, hr. Kazimierza Wodziekiego i lir. 


Alfreda Potockiego. Tu już nie zalet, lecz jakiejkolwiek 
wady trudno było się dopairzóć; nagrodę otrzymał cu- 
dnój piękności baran hr. Wodzickiego. 

Z pomiędzy nerzędzi gospodarskich wzbudzały powsze- 
chną ciekawość, lecz tylko ciekawość, aparat do wy- 
grzewania kurcząt i iźniwiarka pana Helmana. Z pióćrwszym 
doświadczenia jeszcze przed wystawą robione, bardzo 
nieszczęśliwie wypadły, niepraktyczność zaś drugićj na 
piórwszy rzut oka była widoczną, z całój bowiem kon- 
strukcyi jej okazuje się, że przy źniwie, jak to p. Chro- 
my o innćj żniwiarce powiedzieł, zarazem młócić i siać 


więcój zaś sprowadzono pługów, Żadnemu jednak z na- 
rzędzi nieprzyznano nagrody. Bydła do wylosowania za- 
kupiono ‘sztuk 13, między któremi jako najcelniejsze, 3 
‘pani Textorysowój i jednę krowę kolonisty niemieckiego 
Miillera. 

Wystawie tój tylko pierwszego dnia sprzyjała pogoda, 
mnóstwo też publiczności oblegało przez cały dzień do 
późnóćj nocy miejsce wystawy w ogrodzie Pojezuickim , 
lecz następnych dni ulewa nadzwyczajńa pozbiwiła nas i 
tak skromnćj przyjemności dnia pierwszego, właścicielom 
zaś bydła, którzy je na sprzedaż mieli, przyniosła nie- 
mały uszczerbók, każdemu bowiem przy takićj nawalnicy 
i popsutych drogach niechcąc się na straty narażać, chęć 
kupna odejść musiała, 

Deszcz ulewny dotąd nieustał, a nadzieja piękńych 
zbiorów w kilku dniach zniszczona. Zewsząd dochodzą 
najsmutniejsze wiadomości o gradobiciach lub też wyle- 
wach rzek, a nawet w okolicy Lwowa, gdzie nietylko 
większych rzek ale mwet niema i strumyków, woda nieo- 
bliczone porobiła szkody. 


Berlin 6 lipca. 

+ Znany od dwóch dni w treści, ogłaszają dzisiejsze 
dzienniki w całości manifest Cesarza Mikołaja z dnia 17 
(29) czerwca. Ponieważ dojdzie on was równocześzie a 
m że i wcześnićj od niniejszego lista, nie tłómaczę jego 
osnowy; a niewiedząc, do jakiego stopnia oględność dzien- 
nikarska stać się mogła w téj chwili dla was powinno- 
ścią, ograniczam się do kilka bardzo niewinnych nad nim 
uwag, i to otyle tylko, o ile takowe w tutejszych dzien- 
nikach znajdują echo. Z tutejszych organów Kreuzzeilung 
przemawia za motywami i dążnościami manifestu. Motywa 
mają charakter głównie i wyłącznie religijny, dążność ma 
znaczenie polityczne. Obrona prawowiernćj religii jest 
wielo znaczączóm orzeczeniem, jeżeli wyrazu orihodoce 
w francuzkim tekscie, odpowiadającego wyrazowi błaho- 
czesliwa w rosyjskim, nie odniesiemy li do wyznania 
grecko-rossyjskiego, Rozszerzenie go i do kościoła pa- 
tryarchatu konstantyzopolitańskiego i w ogóle do grec- 
kiego, czego manifest nie dotyka, lecz domyślać się ka- 
że, jako rzeczy rozumiejącój się Samój przez się, daje 
religijnemu charakterowi, w jakim Cesarz Rossyjski sta- 
wa przed swym narodem i przed wszystkiemi ludami wy- 
znania Ada US nieskończone znaczen'ć. Cesarz prze- 


co nesala suknią nie , tylko SRóŁÓK, ale i E iwis, 

Jeżeli zaś suknia, jest z czegoś gładkiego, obszyjcie fal- 
bany avec des ruches tuyanićes. Mankiety białe które 
pani Bleryacq gotuje dla swoich pięknych klientek są Jar- 
diniere, Duchesse, Cing. Mars, Jeszcze perą słów 0 bi- 
jouteryach które dzięki sławnemu Lemonnier, można mieć 
piękne choć bez brylantów i kamieni. Pan Lemonnier za- 
szczycony został ostatniemi dniami obstalunkiem cesarzo- 
wéj; była to bransoletka z mnóstwem medalionów, w ka- 
żdym Z nich były włosy ułożone w kształcie kwiatka, 
liści lub owoców, wewnątrz litery osoby, którćj mieści 
włosy. Bransoletka ta odznaczała się swoją skromnością 
i tą skromność zyskała jéj nietylko zadowolnienie cesa- 
rzowój ale i mnóstwo podobnych obstalunków. Bo cóż 
też to za słodki romans serca , taka bransoletka i któraż 
kobieta oprzeć się może przyjemności połączenia razem 
pamiątek drogich jéj osób. 

A pachnidła! kiedy się o nich mówi to jakby się 0 
panu Guerlain mówiło, Na chustki polecam wam perfumy 
bardzo mądre które lepićj od nas po łacinie mówią. (Na- 

~ uka się więc i na nasze chustki przeniosła). Są to 
Lolium agriphyltum 
Cithese sylyaria 
Hymenoea nitida 
Cyperus ruber. 

Jeżeli chcecie próbować czeg0 na płeć, najmnićj nie- 
bezpieczne są Vinaigre de Bully i sławny Cold cream. 
Mogłabym wam całą litanią wyliczyć najlepszych i naj- 
skuteczniejszych Środków do malowania sobie twarzy, 
gdybyście wierzyły obietnicom tutejszych wynalazków. 
Jeden z paryzkich perfumerów taki napis za oknem powie- 
sił: apis aux dames! Nos talismans rendent belles toutes 
les femmes. Ja zaś ciągle utrzymuję że wszystki 
bez talizmanów te.0 pana pięknemi byćby mogły; jeżeli 
nie powierzchownie, to sercem i umysłem i nie inaczéj 


e kobiety j 


sobie Winkie moje uprzejme czytelniczki serw 

Przeszłćj niedzieli potrójną obchodzono uroczystość 
w Wersalu: religijną, wojskowa i rycerską. Jakże też tam 
było wspaniale wesoło ; ale mówić wam o wszystkiem 
byłoby nietylko nudnie, ale i długo. Królowe mody, cały 
nieledwie Paryż i jego | okolice były w Wersalu pomimo 
zadąsanćj pogody i deszczu, bo czyż każden niewiedział 
iż miano ujrzeć Cesarzową- e i mnie ta sama cieka- 
wość skusiła, wypada wię? zacząć i skończyć na opisa- 
niu wam tego co mnie wrżz Z drugimi w te strony przy- 
ciągło. Cesarzowa była w powozie otwartym z zaprzę- 
giem à ła Daumont z dwoma żokejąami w spodniach 
białych i zielonych aksamitnyoh kamizelkach haftowa- 
nych złotem. Kapelusz jéj ! był Paille d'Italie, niemal cały 
osłonięty jasno-czerwonemi polaemi makami, Na jéj cu- 
downą kibić zarzucony był b ricji cachemire des Indes 
na dnie zielonóm, różnéj Wielkości palmy w wschodnim 
guście. A jaka była suknia reki Odpowiem z wie- 
loma: a czyż ja wiem! Jakiś niezgrabny czy złośliwy, 
gruby, ogromny, oficer sztabowy, w niebieskim mundu- 
rze, całą postać cesarzowój zasłonił, Niezaręczam, ale 
zdawało mi się iż była to Su%nia lilowa jedwabna, czy 
popielata, czego jednakże P*Wną jestem: iż napatrzyłam 
się przez godzinę niebieskiemu mundurowi i mnóstwu 
złotych haftów. Żałuję wszystkich co jak ja przybyli pod 
‘Satory i do Wersalu a w zamian pięknój cesarzowój tego 
pana mieli vis A vis. 


—nca GÓ8 OWO 
Hronika lit literacka. 
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Donoszą z Wilna, że TE nakładem i drukiem Józefa 
Zawadzkiego świeżo wyszedł z pod prasy drugi tom dzie- 
ła: „Wykład systematyczny filozofii, obejmujący NATU 
kie jój części w zarysie“, przez Józefa Kremera Bvo, 
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726, XX. Tom ten kończy Pr" Aito i i zawiera w so- 
bie rzecz o naturza i duchu ludzkim, a mianowicie wy- 
kład filozofii natury, pneumatologii , czyli nauki o duchu 
w ogólności, następnie wykład antropolegii, psychologii 
filozofii prawa i moralności. 4 

— Nakładem J. Zawadzkiego w Wilnie wyszły nastę- 
pne dzieła: „Wspomnienia podróży Ewy Felińskićj* tom 
II. A.F. Adamowicza: „Praktyczne najnowsze postrzeże- 
nia niektórych lekarzy“ Część IH. iTV. Segura: „Krótkie 
odpowiedzi.“ „Wybór najciekawszych podróży ii odkryć 
w różnych częściach świata, dla nauki i zabawy młodzie- 
ży. Tom V. z rycinami, 

— Wkrótce wyjść mają pisma pomniejsze historyczne 
Teodora Narbutta , autora historyi litowskićj, złożone głó- 
wnie z rozpraw i badeń dotyczących dziejów Litwy. 

— Księgarz G. Sznnewald w r. b. wyda: „Powiastki 
domowe Remana Zamarskiego* w 1 tómie, którego pię- 
kny przekład narodowych pieśni serbskich w 2 tomach 
już wydał. 

2 £ Orgolbrand. drukuje tom IVty „Historyi powsze- 
chnój Cezara Cantu“, a rozpoczął druk przekładu „Kal- 
limacha historyi Władysława Jagiellończyka przez M. Gli- 
szczyńskiego*, który już dawnićj Biblioteka warszawska 
ogłosiła. Wydanie to będzie zbogacono obszernym ży- 
ciorysem Kallimacha i licznemi przypisami. 

— Wzorów sztuki Średniowiecznój w dawnćj Polsce, 
wydanych przez Aleks. Przezdzieckiego i Edwarda Rasta- 
wieckiego, wyszedł poszyt iszy i 2gi. Następne dwa ze- 
szyty ukażą się w krótkim cząsie. Odtjniowić: ‘mają: mon- 
strancyg Z Płocka, dziś w Lędzie; pomnik Kallimacha 
w Krakowie; monstrańcyą i relikwiarz Zygmunta I. w skarb- 
cu częstochowskim, i buławy hetmańskie god się 
także .w tym skarbcu, 
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CZAS. 
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mawia jako tzeczywis  protóktor kościoła prawowiefńie- 
go, gdy Pinti toś „protóktoratu przez  Turcyą jest 
właśnie kwestyą: sporu. Tak uważana odezwa: Cesarza Ro- 
syjskiego, odezwa w imieniu religii, "może pocięgiiąć za 
sobą na LE 20H nieobliczóhe i Datdźo rychłe 
'następstwe. Góż, „jeźli sułten, odrzucając dotychczasówa 
tolerancyą , odezwie się równie w imieniu religii muzuś= 
mańskićj i obudzi fanatyzm swego narodu ? Manifest'0e= 
sarski niejest tak uthiartowaiym, aby się tego obawiać 
niemożna. Wkroćzćnie do Księstw radd*najskich, które 
wedle nadeszłych tu wiadomości było 3030 czerwca z pe- 
wnością oczekiwane, lubo stósownie do manifestu niejest 
rozpoczęciem wojńy, uważane jednak jest” jako skutek u- 
poru Porty, a zatóm jako tymczasowy zakład praw, któ- 
rych przyznania sobię Rossya się domaga, a zatóm jako 
powód do wojny, jeźli Turcya praw tych nie przyzna. 
Manifest Cesarski wkroczenia do Księstw naddunajskich 
nieusprawiedliwia powołaniem się na traktaty, których 
Uumaczeniem Europa od miesiąca głowę sobia suszyła, 
lecz uważa je jako środek niezbędny (indispensable) do 
Osiągnięcia głównego celu i jako gwarancyą swych żą- 
dań. „Wszakże Rośsy: nie szuka zaborów, i gółową jest 
teraz Jeszcze wstrzymać pochód wojsk swoich, jeżeli Turcya 
zobowiąże się do sumiennego przestrzegania nietykalności 
prawowiernego kościoła; w przeciwnym razie, wojna w i- 
„mieniu Boga ku obronie prawowiernój religii, konieczńóm 
będzie następstwem. Do tego *oświadczenia przywiązują 
się nadzieje utrzymania pokoju, Tutaj, w tój ostatecznój 
chwili, wi 
na Austryą. W tój chwili Austrya czynić ma tak w Kon- 
stantynopolu jak w Petersburgu usiłowania, aby spór woj- 
ną grożący w drodze pokoju załatwić. Pośrednictwo to, po 
ogłoszeniu manifestu cesarskiego i po wkroczeniu wojska. 


rosyjskiego do Księstw Naddunajskich, będzie się w; dawało |- 


niejednemu niepodobnóm. Czy jest tak lub nie, to czas po-| 
każe, Mojem zdaniem Austrya w kwestyi tureckićj nie stoi, 
na jednem z Rosyą stanowisku, jakkolwiek dotąd polityki: 
Swój czynnie nieobjawiła. Tradycye, historya, obecne sto- 
sunki, wiodą Austryą koniecznie do udzieltój polityki wrze- 
czonćj sprawie. Jeżeliby tak niebyło, wtenczas nie masz się 
0 co upierać, dni bytu Turcyi są policzone, a wszystko co się 
dotąd odbywa, jest tylko prologiem wielkićj tragedyi, 
która się niezadługo rozwiedzio przed naszemi oczyma. 
W obeenćj *chwili, nie przyjdzie żapiówne do tego, zanim 
się inaczój przekonam, mniemam, że tą Tazą Austrya i 
Turcyą ocali i pokój powszechny przez pośrednictwo swe 
utrzyma. 1 
Nie obchodzi was już zapewne, do jakiego stopnia i 
jakim sposobem dzienniki niemieckie, mianowicie -„Ham- 
burger Nachrichten“ Czas okradają. Była już dawniój o 
tóm mowa. Tajemnica industry dotąd się zachowuje. 
Dzienniki tutejsze przywodzą stale powyższy organ za 
źródło podanych przez się wiadomości. Tą razą tylko 
„dla rozśmeszenia was nadmieniam o nowój kradzieży. 
Wykonaną ona była ma korespondencyi warszawskićj 
w Nrze 447 Czasu. „Hamburger Nachrichten* zrobiły 
z niój aż dwa oryginalne artykuły, WUómacząc ją dosło- 
wne, W drugim z nich, gdzie jest mowa 0 zmianie sy- 
Stemi: podatkowania. w kongresowćj Polsce, podatek szar- 
warłtówy jest przetłómaczony „Schwarks-steuer* (sic), 
Schwarks znaczy w niemieckim języku „chmura, * wkKró- 
lestwie Polskiem opłaca się więc podatek od chmur, któ- 
re nad nićm przeciągają. Przy podatku podymnym „Rauch- 
-ang-steuer* nie wyglądało to tak głupio w głowie tłó- 
"macza hamburgskiego przemysłowca. W prędkości kra- 
dzieży, biedak zepomniał, że i w niemieckim języku jest 
wyraz „Scharwerk.* Druga osobliwość jebi ofiara liwe- 
runku, przetłómaczona Lieferungs-Chiara* (sic). Zyczy- 
m penodi niemieckićj takowego pomnożenia Wixdo- 
a iaia ani A rO Wadia w Polsca. Dziwimy 
, 1 mi i ; 

Pf 02) takje niedorzeczności powtarzu. Tę, mina zac 
ich źródło o o m "Yszedł, ż6 nie zoytowańo gó ża 
` Mimo zapowi dzenia, kouferencye handlowo-cólne do- 
iad się nie rozpoczęły. Król bawarski, który dopiero 
OJ Ie, przyjmowżny był od granic z wszy- 
iemi honorami przepisanój prawem etykiety. 4 
cu kolei anhaliskićj N. ka er Par 
lego. gościa. - 


Sławny śpiewak Roger występował tu dwa razy w o erach 
»Lucya i Bała Dama,“ w przójekdzić do Monśichifrh dzie 
na kilka przedstawień jest angażowanym. 1 
f amy nareszcie od wczoraj cieplejszą pogodę, bez wia- 
ru i deszczu. Niepówność pokoju wstrzymuje wiele o- 
sób od wyjazdu do wód i od podróży, lubo w wyższych 


sferach ; ; i j H 
przyjdzię de wsżelkie przekonanie, że do wojny nie 


W jednym s" Paryż 4 lipca. 


28 czerwca, Znalążłem nast ujące wyrażenie: „Broń k 
z m u tó- 
ra ieg posyła do Sumiułe Dindi p. Magna ma po- 
służyć j To strzelców turóckich naksztaft wene- 
ckich. i Ą órój duęj gna z najzabawniejszych pomyłek 
druku, at powód ńieststy! móje Któwyrażne 
RNA ROJEK 
rą, Erancya E <1 Co, Stambułu przez p. Magnan ma 
paw użbtojenik Statków turockich Wiksktalt wen- 
cejskich. $ 
Dzisiejszy Monitor donosi, iż Cesarz rosyjski dał swój 


4c6j niż dawniój, zwrócone są wszystkich oczy |- 


1 indyjskie. Rozchodzi się ziiowu Ah6 


. Pan przyjmował osobiście wyso- | 


å |dła zwiedzenia pułków 
h listów ogłoszonym w Czasie z dnia- 


armii rozkaz przebycia Prata. oW éj chwili Rosyanie dul 


szą już więc być w Mótdąwii, Ambasada rosyjska w Pa- 
ryżu utrzymuje, iż wojną tąrecka jest popularną w Rósyi. 
Osoby dobrze informowane sprzeczą temu jak fiajmocnićj, 
Ftoty sprzymierzone miały odebrać rozkaz przejścia Dar- 
danele i wziąść Pozycyę pod Stambułem. Rozkaz ma być 
dany dla tego, że flota sprzymierzona potrzebuje dłuż- 
szego CZASU, aby stanąć pod Stambułem, aniżeli flota Td- 
syjska. Anglia rozwiją ogromne źżasoby marynarskie, 'któ- 
re wprawiają w zadziwienie Debaty. Francya rozwija tak- 
że swoje zasoby. Minister marynarki zwiedza porty i dzień 
i noc pracuje. 4 
konie i zaopatruje arsenały w broń i amunicyą. 

Dawno już powiedziałem, że rezultat sprawy wschodnićj 
zalóżyć będzie od 


¿nych pogłosek, zgoda tą dotąd istniała, ale dziś zdaje 


dta potrzeby sprawy turecki, Anglia bądzie patrzyć przez 
szpary arein piem 
starać się będzie go zrównog | as LAA 
binacyg, szkodliwą dla noważyć przez jaką inną 

szcie alians piemoncko- 


Znani za wszystkiemi prawdo- 
będę potrzebował ani proróko- 
fałszywego proroctwa. 
ysłać do Paryża, a może i do 
? dyplomatyczną w misyi nad- 
(gia obawę zachodu. Napoleon 
rwa > a epeszę adresowaną do jene- 
rała Castólbajac, Którą i czyni dNdgdsj 'p. bum de 
Lhuys. Pod wpływem usposobienia cesarskiego, p. Drouin 
de Lhuys miał przyjąć ozięble tego dnia p. Kisielewa. 
Czytałem wczoraj w liście jednego bańkiera londyńskiego 
pisańym do jednego msklera w Pźryżu te Wyrazy: „woj- 
na jost niezawodna; mam na to w ręku niemylne dowo- 
dy. Sprzedaj na mój rachunek 100,000 renty i 2,000 
akeyi.“ Przeciwnie Rotszyld nie wierzył w wielki spadek 
papierów i złapany został, jak wielu innych w opara- 
cyach giełdowych. Giełda obfituje w plotki bez liku, ale 
ogromna jéj większość w wojuę nie wierzy. Anglicy ha- 
MAE M PEA E N 
i : =" > chta, woj- 
+ É a 5 e z % odobnie w ny ki vte Í 
nia Ta "ni "skihozytáby stę je omy troski 
ogłosić manifest z powodu przejścia Prutu przez wojska 
rosyjskie i że Francya powóła do broni swo rezerwy. 

Agitowany inóralnie Paryż, pod względśm niateryalnym 
jóst zupełnie spokojńy. Rząd obmyśla śródki, aby speku- 
lacya nie podwyższyła stucznie ceny zboża, Czas mamy 
ciepły i pogodny. 3 r<k 

b ARE wai małego obrazi obyczajów paryżkich, 
"dondszą Wafi 0 zdarzeniu, które ay spotkało jedia- 
go literata polskiego, togo Lay. tóry się znajdówał 
niedawno w przewróconym ' RA dródzo Żelaznej 
wersalskićj. Miał on obok siebie sasiada dawiiego Ofico- 
ra i urzędnika z ministeryuih W Wownątrźnych, Jak 
się to często dzieje w kamienicach paryżkich, pokoje jö- 
go były rozdzielone od ta sąsiada Ścianką drowii- 
nà, óklejoną elegańckiń 44%) Sypiklne Pokoje były 
obok siebie, a łóżka sąsiaććw były tak póstawiśiie, że 
obydwaj mieli głowy ku wspóinéj ścianie, Otóż onegdaj 
o 76j godzinie zrana , literat Nasz przebudzony został 
strzałem z pistoletu. Sąsiad |6go strzelił sobie w serce, 
siedząc na łóżku, i kula prze*żyWSzy poduszkę i Ścianę, 
w ścianie uwięzła. Gdyby 7*miast w. serce, niewygodny 
sąsiad strzólił sobie w gł0”%, nasz litórat mógł być za- 
bitym. Dowierzajże więc teraz sąsiedztwu paryzkiemu! 
Co było najnieprzyjemniejszego to Że napisawszy w no- 
cy ośm listów, samóbójca O uepisał ani słowa do są- 
siada z przeproszeniem, Że &? Przebudził i że do jego 
pokoju kulkę wprowadził. 3 'egrzeczność ta, za którą 
gniewa się nasz literat, ban z0 bawi Paryżanów zamie- 

j je ść miast: |, : 

wa hi py Roy 
nie wprowadzi nad 12,000 wojska do Mołdo- Wółoszczy- 
zny.— Marszałek de St. Arnaud wyjechał na prowincyć 
kawaleryi, Szkoła kawaleryi 
w Sauthur ina tu z tego PÓWodu dać ucztą i Konne 
turnieje. 


podobieństwami, a ja nie 
wać, ani Hómaczyć się z 

Cesarz rosyjski miał w 
Londynu zuakomitą 'osob 
zwyczajnój, która ma us 
II miał znaleść zbyt sł 


` e a i 
Przegląd Polityczny. 


Ostatnia deposza telegraficzna z Konstantynopola 27go 
czerwca i artykuł Korespondencyi litografowanćj umie- 
szczony. ną czele dzisiejszego numeru, wskazują dostató- 
cznie chwilowe położenie 5P'A*y wschodnićj. Zerwanie 
pokoju jest dotąd nieprzypiu*5%alne. Pozostaje nam wigo 
tylko zdanie sprawy z wiadomości cdsbrznych ranną pooztg: 


» 


tym sposobem przeprowadzić 


Dzienniki francuzkie pomimo silnogo wrażenia jakie ú= 
czynić musiało przejście Prutu przez wojska rossyjskie, 
konkludują jednak prawie wszystkie, że zajęcie Księstw 
niepowiiino być uważane prżóz nikogo za casus belli, i 
że Dünaj dopiero byłby Rubikóńem. * Debaty wzywają 
Turcyą aliy stała spokojńie-z bronią w ręku dopóki Ro- 
sya Księstw nie opuści i n'e wzywała pomocy flot sprzy= 
mierzonych. Assemblée nationale idzie dalój ; utrzymuje 
że floty nie mogą Żadnego uczynić poruszenia dopóki 
Koustantynopol nie będzia ZAgrożonym. A nawet i ten 
przypadek aby Turcya na pierwszą wiadomość zażądała 
była przejścia flot przez Dardanele, i 'takowe się posunęły 
były, stać się ihóże tylko powodem do nowych negocya- 
cyj, ale nie powodem do wojny. Rzeczywiście bowiem 
mówi Indćpendance rzeczą jest obojętną czy floty stoją 
w Besika czy stoją w porcie stambulskim, skoro tylko 
nie ma przyczyny aby działa ich iniały być użyte. | 

Komunikacya gabinetu angielskiego do francuzkiego 
w przydmiocie przejścia flot przez Dardanelle, o którćj 
donosiła Indópendance, zdaje się być zawczesną. Wnosić 
to można z tego, że się nie potwierdza, i z tonu dzien- 
ników angielskich, który nadzwyczajnie jest gwałtowny 
jakkolwiek w treści nie różnią się wiele od fcaneuzkich. 
Dodajemy, że zwyżka na giełdach utrzymuje się ciągle, 
i zdaje się zupełnie w bliskie, a spokojne rozwiązanie 
sporu zaufaną. 4 

Jeden z korespondentów paryzkich Indépendance poż 
dał treść noty którą minister spraw zagranicznych fran- 
cazki p. Dzouia da Lhuys rozesłeć miał do wszystkich 
swoich ajentów za granicą. Rozbiera ona bardzo jasno i 
dokładnie kwestyą wschodnią z tego stanowiska jaki jój 
nadał znany okólnik hr. Nessalrode. Nie wiemy 0 ile po- 
dana treść jest autentyczną, i dla taro powtarzać jéj 
nie będziemy. Cə do rozmaitych zaś pogłosek krążących 
to za pokójem, to za wojną, zbierać ich nie potrzebuje- 
tny, albowiem wyręczył nas w tćj mierze korespondent 
aryzki. : we 
Pa Dziońńiki: wiedóiskie $Zaprzeczają wiadomości w Dba 
tach podanćj o odpłynięciu Arcyks. Ferdynanda Maksy- 
miliana z flotyllą austryacką na wschód, bo w Wiedniu 
nic o tém niewiadomo, ani też tryestskie dzienniki nie 
byłyby o/tóm przemilczały. Już podając tę wiadomość 
przed parą dniami, w prawdziwość jéj wątpiliśmy, pó- 
wstała ona złąd zapowne, iż zanim jeszcze sprawa wscho- 
dia w groźae przeszła stadium arcyksiążę wybierał się - 
w podróż w owe strony, o czóm Dóbaty późao się do- 
wiedziawszy wzięły może ówczesny zamiar za dzisiejszy. 

— Ze spraw wewnętrznych niemieckich jedno mamy 
tylko donieść, to jest, iż fa dniu 6 b. m. otwarte zo 
stały w Berlinie powszechne narady związku celnego pod 
prezydencyą p. Henniga, które zagaił 'pruski minister skar- 
bu. Z resztą bank frankfurtski, Izby heskie, przewidywa- 
nia względem kryzy w Hannowerze, mającój się skończyć 
wedle jednych dymisyą ministerstwa Scheelego, wedle dru- 
gich oktrojowaniem ustawy, wedle trzecich oktrojowaniem 
tylko nowego prawa wyborczego dolzb, by w zebranych 
| x . przeprowadzić z łatwością przegląd usta- 
wy, a wreszcie niepewność, czyli domniemany następca 
w Koburgu i Gocie, drugi syn królowój angielskićj ma 
być już dziś za następcę uważany lub nie — oto wszyst- 
ko, co jeszcze w dziennikach niemieckich znajdujemy ze 
spraw wewnętrznych, a co dla czytelników naszych nie 
przedstawia interesu i nawet na miejscu dość niedbale 
jest traktowane. f 

Cała bowiem uwaga publiczna zwrócona na Wschód, 
a że źródła, z których niemieckie dzienniki zwykły czer- 
pać swoje wiadomości nie są zawsze pewne, i noszą na 
sobie cechę stronności, przeto i z nich mało korzystać 
możem. 

— Głosza, że między kandydatami na następcę tróhu 
greckiego po bezdzietaóm zejściu króla Ottona, znajduje 
się drugi syn księcia Leuchtenbergskiego Eugeniusz, a 
wnńuk Cesarza rosyjskiego ur. 1847 r. 

Depesza z Aten igo lipca donosi: Poseł amerykański 
obstaje stale przy żądaniu swojóm, aby skasowanym był 
wyrok ha misyonarza Knight. 

— W chwili kiedy to piszemy odbieramy próklamacyą 
kięcia Gorczakowa do mieszkańców Móltan i Wołoszczy- 
zny. Czytelnicy znajdą ja poniżej. <- 

Komendant placu w Krakowie major Mtciej Deńk 
v. Ostenfeld został peńsyonowany w stopniu podpuł- 
kownika, a w jego miejsce mianowany majorem i kó- 
mendantem placu pensyónowańy kapitan Jan Kuśsy. 

| 080 AC APRA ROZ TEDE © PREY WY 


Wiedeń 7 lipca. J. C.K. Ap. Mość a at Aa 
żoStał przez najwyższą łaskę, Joren i E ra 
skiemu b. biskupowi w Nowój Sali i Jman, oi- 
wiczowi b. biskupowi w Czanađžio, © yk „wyrók 
skazujący ich na osadzenie, pierwszego lasztorze 
w Mólk, drugiego w Klosterneuburg, a to tóm więcej, 
ik obaj złożyli przekonywające dowody poprawy i 
lojalności s osoba myślenia. mad 

Składki na kościół w Wiednin, wynoszą dò dziś 
wedle ostatniego wykazu (nie licząc składek zbiera- 
nych po innych krajach koronnych) złr. 579,109, 
dukatów 340 i td. , 

— Gaz, augsbdrgską piżze 6 wyjeżdzie Fran. hr. 
Gyüli ńastępne Fłowa, które tóm większą mają Wa- 
żność, i% je natychmiast wieczorna Gas. wiedeńska 


— 


i przedrukówałą; „Hr. Gyniai, który w towsrzystwie 


4 


CZAS. 


Pełniąc wiernie te obowiązki zasłużycie sobie naj- Żyto poszło w górę o 45 kr. do 1 nłr.; jęczmień o 30—45 kr.; 


nój liczby wyższych oficerów odjechał do Pe- 
pavadi a będzie 52 strony Austryi na wielkich obro- 
tach mających mieć miejsce w przyszłym miesiącu 
przed Cesarzem Mikołajem. Przypuścić trzeba, że 
missya ta przyczyni się zarazem do poparcia ukła- 
dów celem uirzymania pokoju europejskiego, albo- 
wiem hr. Gyulai używa zaufania swego Monarchy i 
jest zatćm w stanie przedłożyć gabinetowi rosyjskie 
mu właściwy stan rzeczy w, Sprawie wschodnićj. 
Usiłowania zaprzyjaźnionego dworu cesarskiego, nie 
będą wedle wszelkiego przypuszczenia, bezskute- 
cznemi w Petersburgu, jak również spodziewać się 
godzi, że dobre rady jakie €. k. internuncyusz w Kon- 
stantynopolu łącznie Z rezydującymi tamże reprezen- 
tantami reszty mocarstw, udzielić nie zaniedba W. 
Porcie, ustrzeże JĄ od nieroztropnych kroków. Wiel- 
kie również mocarstwa morskie Europy nie zaprze- 
czą zapewne w końcu Austryi samodzielnego i jawne- 

o postępowania w tćj naglącój kwestyi, i oddadzą 
sprawiedliwość oględności, umiarkowaniu i gorliwo- 
ści jéj dyplomacyi. Nie uszły głębokićj rozwagi Ce- 
sarza Mikołaja niezwykłe przymioty wysokiego jego 
przyjaciela i sprzymierzeńca: Cesarza Austryackiego, 
a wartość jaką ten Monarcha zarówno wielki jako 
panujący i jako polityk, kładzie na zdanie i sposób 
zapatrywania się Austryi, znacznie przez to podwyż- 
sseną zostanie. Z innćj strony Porta nauczyła się 
już dostatecznie oceniać potęgę Austryi i przekonała 
się o szczerym jćj zamiarze utrzymania jéj całości i 
niepodległości. Spodziewamy się przeto, że usiło- 
wania c. k. gabinetu w utrzymaniu pokoju powsze- 
chnego, szczęśliwie uwieńczone będą.* 

— Słychać, że poseł belgijski w Wiedniu hr. 0” 
Sullivan zamianowany ma być nadzwyczajnym po- 
słem peny dworse cesarskim z okazyi zaślubin arcy- 
księżny Maryi Henryki, którćj poseł towarzyszyć 
będzie do Bruxelli. 

— Słychać, że wysłany do Petersburga goniec pu?- 
kownik hr. Vetter wiezie ze sobą własneręczne pi- 
smo cesarskie z powinszowaniem Cesarzowi Mikoła- 

' jowi, w urodziny jego 7 lipca. Zdaje się wszakże, 

iż wersya ta nie jest prawdziwą, bo hr. Vetter nie 

mógłby zdążyć przed dniem 7 b.m. do Petersburga. 

Prędzćj się zdaje być podobnem do wiary, Co pisze ; 
Presse, iż hr. Vetter należy do orszaku fzm. hr. Gy- 

ulai. 


Rossya. 


Gazeta Lwowska z czwartku zawiera następującą 
RAE, księcia Gorczakowa przy wejściu wojsk ro- 
syjskich do Księstw Naddunajskich, wraz z orygi- 
nałem francuskim: 

Mieszkańcy Multan i Wołoszczyzny! 

Jego Mość Cesarz mój dostojny Monarcha rozka- 
zał mi zająć wasze terytoryum korpusem armii, któ- 
rego dowództwo mi poruczyć raczył. 

Nie przybywamy do was ani z zamysłami zaboru, 
ani w myśli zmienienia iustytucyj, które wami rzą- 
dzą i stósunków politycznych, które wam zostały 
zagwarantowane uroczystemi traktatami. Prowizory- 
czne zajęcie Księstw, którego uskutecznienie mi go- 
stało poruczone, nie ma innego celu, jak bezpośre- 
dnią i skuteczną protekcyę w nieprzewidzianych i 
ważnych okolicznościach, śród jakich rząd turecki, 
zapoznając liczne dowody szczerego przymierza, któ- 
rych dwór cesarski nie przestał mu dawać od czasu 
zawarcia traktatu w Adryanopolu — odpowiada na 
nasze najsłuszniejsze propozycye w sposób odmowny, 
a na nasze rady najbezinteresowniejsze, ubliżającą 
w najwyższym stopniu nieufnością. 

W swojej cierpliwości, w swojem statecznem žy- 
czeniu utrzymania pokoju w Oryencie i.w Europie, 
unikać będzie Cesarz wojny zaczepnćj przeciw Tur- , 
cyi tak długo, jak dłago ma na to jego godność i 
interesa jego państwa pozwolą. 

Tego samego dnia, kiedy otrzyma zadośćuczynie- 
nie, które mu się należy, i gwarancye, których na- ` 
dal domagać się ma prawo; gvojska jego powrócą 
w g:anice Rossyi. i | 

Mieszkańcy Multan i Wołoszczyzny: Spełniam , 
równie rozkaz Jego Cesarskićj Mości oświadczając . 
wam, że obecność wojsk jego w waszym kraju nie | 
nałoży wam ani ciężarów ani nowych kontrybucyj, | 
że dostawy Żywności likwidowane będą w swoim, 
czasie przez nasze kasy wojskowe i po cenie ozna- 
czonćj naprzód w porozumieniu z waszym rządem. | 

Spoglądajcie w waszą przyszłość z spokojnym u- | 
mysem, OQddawajcie Się bezpiecznie waszym pracom 
rolniczym i waszemu przemysłowi handlowemu ; bądź- 
cie posłuszni ustawom, które wami rządzą i władzom 
istniejącym. 


UJ 


| Wojciech Kasprzycki z Bogumina: Talia hr. 
` ksander hr. Bobrowski, Józef Korczak na Goraju Gorajski i Ka- 


lepićj na wspaniałomyślną troskliwość i na potężną 
protekcyę Jego Mości Cesarza. 
Naczelny. dowódzca Książę M. Gorczaków, 
jeneralny adjutant Jego Mości Cesarza wszech Rosyi. 
Dnia 20 czerwca (2 lipca) 1853. 
Turcya. 

Presse (wiedeńska) pisze: Z wiaregodnego źró- 
dła dowiadujemy Się, Że wcjska rosyjskie przezna- 
czone do księstw naddunajskich liczą 25,000 ludzi, 
i składają się z jedcćj dywizyi 4go i jednćj 5 kor- 
Cztery inne dywizye pomienionych korpusów 


pusu. „dym 
stoją następnie: 2 i Ścia dywizya 4go korpusu armii 
w formie eszelonu nad granicą mołdawską, 2iś3cia 


dywizya 5go korpusu pod Odessą i Sebastopolem. 
Dowódzcą 4go korpusu jest jen. Dannenberg, „5go jen. 
Liiders. Ze względu na rozciągłe stanowiska obu 
tych korpusów, mianowicie 5go, nie można przypu- 
ście, aby wojenne ruchy (jeśli do takowych przyj- 
dzie) rychło rozpocząć się miały. Prócz jen. Dan- 
nenberga, jenerał Liiders wszedł d. 3 b. m. z prze- 
dnig strażą swojego korpusu do Multan. i Tegoż sa- 
mego dnia zapewniano w Jassach g wiarogodnego 
Źródła, iż Omer pasza zaczyna się z wojskiem swo- 
jem rozstawionem pod Szumlą, zbliżać ku Woło- 
szczyznie. 

15 z.m. książę Serbski opuścił Belgrad i 
udał się do Kragujewacz, gdzie dłuższy CZ48 bawić 
zamierza. Załoga turecka opuściła Belgrad zosta- 
wiając obronę miasta Redifom, i przeniosła się do 
Widdina. 

— Gaz. augsburgska donosi z Sinouc z nad gra- 
nicy mołdawskićj, że p. Qzerow ciągle jeszcze prze- 
bywa w Kiszeniewie, nadto dodaje, że ferman suł- 
tański zapewniający Swobody religijne wszystkim 
wyznaniom nie mógł być ogłoszony w księstwach 
RAdTURAJNSA z powodu zakazu konsulów rosyj- 
skich. 

— Gas. Bukarestska (niemiecka) została zaka- 
mą m powodu pewnego artykułu o sprawie wscho- 

nićj. 

— Gaz. augsburgska pisze z Malty 20 z. m. że 
w Konstantynopolu zaniechano missyi dyplomatycznej 
do Petersburga. Rosyanie rekwirowali w Izmaile, 
Kartalu i Reni 36,000 (?) podwód. W okolicy Izma- 
iłu stoi 64,000, pod Gryczeni 50,000 ludzi. W Izma- 
iłu są główne magazyny, dokąd dowożą wciąż woj- 
sko:i zapasy wojenne tudzież żywność z Odessy iin- 
nych portów czzrnomorskich parowcami i żaglowemi 
statkami. i mt 
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Kronika miejscowa | zagraniczna. 


Z Makowa, miasteczka w obwodzie Wadowickim donoszą, że 

dnia 22 b. m. w południe oberwała się chmura nad samem prawie 
tem miasteczkiem, i sprawiła powódź od dawna już niezapa- 
miętaną. 
. Potok zwykle płytki i nieznaczny wezbrał powyżćj kościoła 
tak mocno i płynął tak gwałtownie, że toczył z sobą głazy wa- 
żące 15 do 20 centnarów, i w mgnieniu oka zatopił cały rynek 
miejski. 


ee . 


Powracające właśnie w téj chwili bydło z pastwiska zdołano í 


tylko z trudnością wyratować z topieli. Zabudowania miejskie, 


: ogrody, łąki i pola ucierpiały znacznie, bowiem powódź na- 


niosła wszędzie piasku i zwiru, lub pozostawiła po sobie ba- 
gna i trzęsawice głębokości dwóch do trzech stóp, a budynki 
zupełnie podmuliła. 

Gdyby ulewa z oberwania się chmury potrwała była jeszcze 
pół godziny dłużój, tedy byłyby niezawodnie runęły wszystkie 
domy na placu miejskim. Tymczasem podmuliła powódź i przy- 
wiodła do zupełnój ruiny tylko jedną stajnie i stodołę, tudzież 
kramnice miejskie. 


Przyjechali do Krakowa od dnia 8go do 9go lipca: 
Dzieduszycka, Ale- 
rolina Gorejska ze Lwowa. Józef Meonarowski z Sącza. Felika 
hrabia Romer z Tarnowa. 


Wyjechali: Józef Gawełkiewioz do Zarek, Jan Sitkowicz do 
Warszawy. Feliks Boczkowski d0 Arenozyna, Aqdrzój Zgrzebny 
do Marienbadu. Adam hr. Koniebrodzki do Mysłowic. Matylda hr. 
Koziebrodzka z córką i synem, Paulina Tomska do Salobrua. Wil- 
helm Iozyński do Ostrawy. Mareeli Sobolewski do Osiczan. Jan 
Swoboda do Zakrzowki. Jan Wrazidto do Lwowa, Gabryel Nohen- 
dorf, Józef Nohendorf do Tarnow*: > 


Wiadomości handlowe i przemysłowe, 


Kraków 8 lipoa. Zaaozną ilość zboża zwioziono dziś na targ 
z Królestwa Polskiego i mnóstwo zjechało na nie kupców g po- 
bliskich obwodów i z gór, a nawet taoy z Żywca i Białój, którzy 
tu dotąd nie bywali. Dla tego pokuP na żyto i jęczmień był nie- 
słychany, z obu rozerwano prawie do poładnia około 3000 koroy, 
a potóm płacono tyle za poślednie ile z rana za piękne ziarno. 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


„| a |Stan baromet. Prężność Zmiana 
intone par. — ciepła jary. wodndj Kiorunek wiatra Btan Zjawiska fx r pen 
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pszenica dawnićj ledwie zbywana, miała dziś łatwy pokup i nieco 
podskoczyła w cenie. Tutejsi prawie nie kupowali, bo im ceny nie 
przypadały. Żyta sprzedano przeszło 2000 korcy po 7%,, 74; 
93, 8 zër., w końcu targu płacono za liche 8 młr. Jęczmienia 
około 800 koroy po 6, 64,, 6!/,, 65,. Pszenicy do 700 korcy po 
8, 8'4, 8'4, 8%, do 9 złr. Owies bardzo szukany i mocno płacony; 
około 200 korcy po 4%, 4, aż do 5 złr. Tagiego targu nie spo- 
dziewano się i mniemają, że to tylko chwilowe ceny, dla tego kto 
nie potrzebował koniecznie, czeka jeszcze. 

R W ruchu innych produktów cisza zupełna, wiele z nich są obfi- 
cie na tutejszym placu. Miód lubo w niewielkich tu zapasach, nie 
szukany woale, tak samo wosk. Rzepak poszukiwany, ale produ- 
aaoi się z sprzedażą, niewiedząc jeszcze jakie zbio- 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy, 


Wiedeń. Kurza telegrafico=e w dnia 9go lipca. Meteliki E-pro 
93'e. — PMotaliki 4'/, - proc. 835/,. etaik 4-proe. 75',. a 
4—-proo. s 1650 r. 323,. — 2'/,-proe. 487/,,. — 1-pros. 19'/, 
s ciągn. » 1830 7. 350, 3027,. —- Augsburg 110. — Londyn 
10 kr. 49. — Paryż 130'/,.— Akcys Rankows 1402 — Akeyo 
kolęi żel. półn, Fordyn. 8345. — Potycaka s r. 1851 lit. A 977, 
B: 116',. - Ost-Donae Dampfach. 770. 

Kurs krakowski 9go lipoa. Banknoty austryac. żądają £5',, 
płacą 945/,.— Praski karant à. 103, pł. 102'/,. — Ruble srebrem 
nowe al pari . — Cwanoygiory nowe s, 104*/, pł. 104,. 
Owancygiery staro ż. 104'/, pł. 103. —  Imperyały ż.34 8, pł. 
34 4. — Dukaty austryackie i holenderskie ż. 19 8, pł. 19 5. 
Z0frankowe ż. 33 26, pł. 33 18.— Listy Ziastawne polskie żądają 
985, pł. 98'/,,—Liaty Zastawne galio. z kupo. ż.91%, pł. 91. 

Kurs lwowski z dnia 6go lipca. Dukat holead. 5 sër. 13 kr. 
Dukat ces. 6 sër. 19 kr. — Półimporyał ros. 9 zër. 5 kr. — 
Ruboł ros. 1 sër. 45'/, kr.— Talar pruski 1 sër. 37 kr.— Polski 
korant i pięciozłotówka 1 sir. 18 r. — Kurs listów sast. w gal. 
stan. Instytucie krodytowym: Kupiono prócz kuponów 100 po — > 
słr. — kr. w m. k.— Śprzodano 100 po — słr. — kr. — Da- 
wano za 100 słr. — kr. — — Zadano sër. 92 kr. 15 

Kurs wiedeński s sia 8go lipos. —  Meotaliki 9 — Kcwa 
pożyoska. 633,., — Akcye Baass wiod, 1410. — A.oys kolei żel 
smi. 223'/,.— Agie od słota 15%,, cd erobra 97/,. 

Kurs wroeławski sd. 8go lipoa. — Banknoty austrynck. 937, È. 
Bankuoty polskie 97'!,, ż. --- Listy sastawne polskie dawno i 

d. — Listy zastawne poznań. 4%, 1047, ż.. 

— Kolej Krak.-górno-salqu. 949, ż. 


nowo £65/ dto 


12 
817, 08'/, . 


URZĘZOW 


Obwieszczenie. a) 


Prawnie zajęto 10 korey mąki pszennój i stolarszczyzna, będą 
dnia t2go lipca r. b. o godzinie 10tój z rana przed Sukiennicami 
miasta Krakowa przez publiczną licytacyą sprzedane. 

Kraków dnia 6go lipca r. 1853 r. 
Dziarkowski, c. k. komornik sądowy. 
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Dzisiaj w niedzielę d. 10 b. m. dane 
będą dwa wielkie wido- 
wiska, pierwsże o god. 5 popołu- 
dniu — drugie o 7 '/ą wieczorem. 

Jutro w poniedziałek d. 11go b. m. 
ma dochód pierwszego jdźdźca i 
mistrza szkoły Felixa Capitti. 


e a a 


Heute Sonntag finden Zwei grosse Vorstellun- 
' gen statt? die Iste 5 Uhr Nachmittag; — die 2te 7*/, Uhr 


| Abends. FR” Morgen Montag WBBenefiz-Yorstellung 
j des Kunst- und Schulreiter Herrn Feliz Capitti: 


Ostatnie wiadomosci. 


Koresp. Austr. podaje następujące depesze telegraficzne: 

Bruksella 7 lipca. L'Indópendance Belge donosi: Sty- 
chać że we wtorek odkryto ważny spisek anarchistów. 

Skadar 29 czerwca. Zaprowadzenie konstytucyi w Czar- 
nogórze zwróciło tu uwagę władz lureckich, które wy- 
słały na granicę wojska i działa. 

Rzym 5 lipca. Jenerałem Jezuitów wybrano O. Piotra 
Beck belgijczyka. Monitor toskański utrzymuje, że Ojciec 
Beck jest Austryakiem. 

— Taż sama korespondencya podaje następującą wia- 
domość ze Smyrn;: Aresztowanie jednego emisaryusza 
nazwiskiem Costa, który rewersu swego *) niedvtrzymał 
i nieprawnie do Turcyi powrócił, wywołało w kawia ni 
na wybrzeżu angielskióm skrytobójczy zamach ze strony 
zgromadzonych wychodzców, w skutku którego" poru- 
cznik baron Hackelberg zabitym został, a dwie inne ©- 
soby ciężko ranne, Cesarsko-królewski internuncyusz za- 
żądał natychmiast najwyraźniejszego zadosyć uczynienia 
i uzyskał zapewnienie, iż gubernator Smyrny straci swoją 
posadę, a przeciw wychodźcom o udział obwinionym naj- 
surowsze sledztwo rozpoczęlem będzie. Spodziewać się 
należy, że Porta nie będzie tu zwlekać, inaczój bowiem 
nie uniknęłaby nieochybnego zerwania stosunków z Au- 
stryą. A 

Wypadek ten objaśnia Pressa, iż kilku oficerów au- 
stryackiego okrętu stojącego w przystani smyrneńskiéj na 
kotwicy wysiedli naląd, i znieważeni a następnie napa- 
dnięci zostali przez wychodźców, w s.utku czego jeden 
z oficerów zginął, kilku zaś jest rannych. 


*) Mowa tu zapewne o rewersie dawanym przez internowa- 
nych. (P. R.) 


Do dzisiejszego Numeru dołącza się Dodatek. 


J 


Dodatek do 


i C. K. TRYBUNAŁ 
Wielkiego Ksiestwa Krakowskiego. 

W myśl art. 12 ustawy hipotecznój z roku 1844 6. k Trybunał 
po wysłuchaniu wniosku Prokuratora, wzywa wszystkich prawo 
do spadku po Franciszku Majsingerze mieć mogących, aby z ta- 
kowóm w przeciągu trzech miesięcy do c.k. Trybunała zgłosili się, 


N. 339. (716) 


w przeciwnym bowiem razie, spadek rzeczony składający się z ru- 
chomości i kamienicy pod 1. 16 w Gm. II m. Krakowa położonój, 
zgłaszającćj się Franciszce, z domu Weitschacher 1go ślubu Kaell, 
powtóraego Majsingerowój pozostałćj wdowie po upływie powyż- 
szego terminu na zasadzie umowy przedślubnój w dniu 13 kwie- 
tnia, 1845 r. w Ołomuńcu między małżonkami Majsingerami zawar- 
tej, przyznanym zostanie, Kraków 12 maja 1853 r. 

(1-3) Sędzia prezydujący, Brzegiński. Z. sekr. W. Płonceyński. 


N. 3727. CESARSKO KRÓL. TRYBUNAŁ (712) 
Wielkiego Księstwa Krakowskiego. 


Na zasadzie art. 12 ustawy hipot, z r. 1844, wzywa wszystkich 
mogących mieć prawo do 


ze odaiącez© się oprócz ruchomości: 
w Gm. j 


złp. 10,000 na realności pod 1.50 w Gm. 


od 1, 2113 w Gm. VI. 9 
z summy złp. 30,866 na dobrach Płaza w okręgu W. Ke. KA 
10) z summy zły. 66,660 na kamienicy 
A m. 6, it) z summy 16,465 złp. jako reszty 
Bummy pierwotnój złp. 19,360 na dobrach Radomyślu w cyrkwłe 
Tarnowskim W Galicyi ces, austryackićj ubezpieczonych, aby sie 
z takowemi prawami w terminie trzech miesięcy od niniejszego 
ogłoszenia rachując, z dowodami prawa spadkowe wykazujące- 
mi zgłosili, w przeciwnym bowiem razie spadek w mowie będący 
zgłaszającym się Franoiszce Józefie dwóch imion Gertlerowój a ra- 
czój obdarowanym dzieciom tójże Kazimierzowi Girtler i Józefie 
z Girtlerów Janowskićj , tudzież Kunoegundzie Helenie dwóch imion 
Mączyńskićj, w częściach na nich z prawa przypadających, przy- 
znanym zostanie. — Kraków dnia 23 ozerwoa 1853 r. 

(1-3) Sędzia prez, Brzeziński, — Z. sekr. W. Płonczyński. 


Obwieszczenie. 
PISARZ CES. KROL. TRYBUNAŁU 
Wielkiego Księstwa Krakowskiego, 

Podaje do publicznćj wiadomości , iż na żądanie Ja- 
koba Liana obywatela krajowego w Krakowie, przy 
ulicy mały Rynek pod 1. 680 zamieszkałego, sprze- 
daną zostanie. przez publiczną licytacyą w drodze 
przymuszonego wywłaszczenia realności Nr 27 wpół- 
wsia Zierzyniee w G. VIII okręgowćj pod l. 27 kat. 
przy Krakowie w W. Księstwie Krakowskiem w pa- 
rafii kościoła Wwierzynieckiego stojąca, z głównego 
zabudowania mieszkalnego drewnianego, eraz przy- 
murowanego pawilonu frentowego, tudzież przybu- 
dynków i ogrodu składająca się, Józefa Majewicza 
własna, którćj granice Są następujące: na południe 
graniczy z gościńcem publicznym przez kawałek pla- 
Cu, DA zachód z realnością Nr 26 i ogrodem Fran- 
ciszka Kozłowskiego, na półaoc z drogą poboczna, 
za którą naprzeciwko jest realność Tomasza Flor- 
Czyka Nr 28, a na wschód przez przeczniezkę małą 
z realnością Filipa Niunk'ewicza własne. 

*jęcie rzeczonćj realności dopełnionem zostało 
Przez. komornika Jgnacego Piekarskiego, w dniach 
w, 10 stycznia i 16 lutego 1858 r. a to na satysfa- 

Cya summy 412 złp. 15 gr. monelą srebraą polską, 
oraz : P 5 gat 

Z złr. 143 m.k. z procentami do aktu notaryalne- 
Ro wd. 12 sierpnia 1851 r. zdziałanego należnćj, 
piety hipoteki d. 18 sierpnia 1851 r. w księ. XXX 

u. Nr 564 wniesienego. fajecio w treści swój 

a ipo'ecznego, zajętój 
24 lutego 1853 r. NF 140, 


(691) 


rzynieckim w G. 
nej 1. 27 kat. cznaczonćj, | 
wywołanie w sumnmic 3 
złożyć! polskićj, którą 


ku » podług ich 


, 


lieytantów dopiero na 3m terminie do 
0 2000 złp. zniżoną zostanie. 

ad Chęć kupna mający złoży ne vadium "/,, część 
dol szacunkowej, tojest 300 złp. które w razie nie- 
z żytni licytacyi i O nowa licy- 

sz i strat jego, a nigdy na orzyść te 0% 

ogłoszoną zostanie, Gd składania tej vadium jedy- 
nie ei 7 sprzedaż Jakób Liana i cesyonaryusz 
summy gtr. m.k, w poz, 3 wykazu hipot. Izaak 


Bryndze SĄ wolni x Aa a A 
at adczyli. » gdyby sią z chęcią licytowania o- 


3. Nowonabywcą gą 
katowi sprzedaż popier 
to na skutek wyroku, tęż k 


pł 
jakie okazały. 


roku ou M gdyby się 
y i inne summy instytutowe, jakieby 


4. Widerkau 


penae wk 


były produkowane, pozosianą przy nieruchomości 
obowiązkiem opłacania procentu po */roo 9d daty na- 
bycia ni? czekając skutków klasyfikacyi, i od tój też 
daty przychody z nąbytćj nieruchomości do nowo- 
nabywey należeć będą. | 

5. Wypłaty warunkiem 2i3 licytscyi wymienione 
nowo-nabywca potrącj ję z ceny szacunkowćj, a re- 
sztującą 248 Sumnę do uzupełnienia szacunku wyli- 
cytowanego, zapłaci po wyroku klasyfikacyjnym za 
asygnacyami €. k. Trybunału również z proceniem po 
57,90 od daty nabycia; 

6. Opłata odsctkową do c, k, urzędu podatkowego 
za przeniesienie tytułu własności, jak i inne wyda- 
tki z tóm połączone wyłącznie do nowo-nabywcy na- 
leżeć będą, bez możności potrącenia takowych w ce- 
ny szacunkowćj. Po opełnieniu zaś warunku 2i 3 
olrzyma dekret dziedzictwa. 

7. Naby kole wigaany będzie dotrzymać miesz= 
kańców do konta tego p którym nastąpi 
sprzedaż, realności. go kwartału w $ stąpi 

8. Gdyby kto wciągu tygodnia po stanowczem 
przysądzeniu 0 /s część nad wylicytowany Szacu- 
nek więcćj zaofiarowyp, tę izie ob wiązany złożyć 
takowy w depozyt sądowy oprócz vadium i dopełnić 
Eormalnono! "prawem, przepisanych. 

Sprzedał wymienioną odbywać się będzie na au- 
dyencyi e. k. Trybunażu W. Księstwa Krakowskiego 
w, Krakowie ZY; ulicy Gredzkićj pod 1. 106 zwy- 

le od godziny. 10 rano posiedzenia swe odbywają - 

cego. za. pop'eraniem: adwokata. Herkulana Komara 

w Krakowie w Rynku głównym. pod 1. 17 mieszka- 
cego. ) 

w którćj wyznacza 


1 na dzień 13 Ją Się trzy termina: 


a września 
2 » 14 pazdziernika 1853 r. 
3 y listopada 


Wzywają się przeto na takową licytac wszyscy 
chęć kupna mający, tudzież ierayztel ot się na 
pierwszym terminie licytacyi zgłosili i prawa rzeczo- 
vs poe Pizy ustanowieniu adwokata pod prekluzyą 
złożyli. . 


Kraków d. 28 czerwca 1853 r. r 
Widerakiewicz. 
Bar "o (hau: ST Dow Solid FYRI? 
(751) Obwieszczenie. 
PISARZ CES. KRÓL. TRYBUNAŁU 
Wielkiego Księstwa Krakowskiego. 

Podaje do publicznej wiadomości, iż na Żądanie 
apn z Kremerów. Markusówćj w assystencyi męża 
F'erdynanda Markus obywatcla miasta Krakowa maj- 
stra blacharskiego działającćj, pod L. 230 w Kra- 
kowie zamieszkałćój, od którćj adwokat Wincenty 
Szpor P. O. D. pod L. 246 w gminie VII. miasta Kraz 
kowa zamieszkały w Sądach stawa, sprzedaną zo- 
stanie przez publiczną sądową licytacyą w drodze 
działu, realność pod L, 116 w gminie VIII. miasta 
Krakowa Kleparz po za ulicą Długa zwaną, w są- 
siedztwie najpiękniejszych w tém przedmieściu real- 
ności położona, z zabudowań i obszercego w łupy 
murowane oparkanionego ogrodu składająca się, do 
Katarzyny z Gontrebach Kremerowćj wdowy po Śp. 
Józefie Kremer ob. m. Krakowa oraz do jćj dzieci i 
sukcessorów tegoż Śp. Józefa Kremer mianowicie do 
Anay Markusowćj licytacyą tQ popierającćj córki, 

| tudzież do małoletaich Edmunda, Wilhelminy, Adolfa, 
Juliana, Klotyldy i Karoliny Kremeró w których opie- 
kunką matka Katarzyna Kremer pod L, 230 w Kra- 
kowie zamieszkała, a opiekunem by gal Jar Wacław 
Müller obyw, m. Krakowa pod. L: 104 w gminie VII. 
m. Krakowa w Kleparzu zamieszkały, a to w moc 
wyroku ¢. k, Trybunału W. Księstwą Krakowskiego 
Wydz. II. d, 17 maja 1853 zapadłego, prawomo- 
cnęgo licytacyi téj miejsce dsjącego, | 
arunki licytacyi tej wyroXiem rzeczonym usta- 
nowione jące: 

1) ‘Reelt. pod © 116 w gminie VIII. miasta 
Krakowa Kleparz położona: Z zabudowań i ogrodu 
parkanem w słupach murowa, Ró) > 
dająca się, sprzedaną zosta orymkolwiek ter- 
mini eri od = piona atge wywołania 8,000 
AO eye łn 
zniżoną takowa zostanie 3 Ty © PZJ 
minie Pod tak zniżonćj sę 2,000 złr. m. k. licy- 
tacya przedsi iętą będzie: . a h 

2 Mający chat licytowsnia złoży jako Yadium 
300 złr. m. k, Bór w razie uchybienia warunków 
licytacyi utraci i nowa licytacya g jego koszt i sako- 

4. ogłoszoną i przedsięwziętą i gdzie, „A zawodny 
licytant nawet w tym razie 9 utraty vadium wolnym 
nie będzie gdyby na relicytacyi równy lub nawet 
wyższy szacunek zaofiarow*0i był. 

3) Od składania vadium Anra Markus powódka, 
jako też Katarzynż Kremer PoZwana, są uwolnione, 
Jak skoró-z chęcią licytowacih zgłoszą się. 

W dni 14 po niewzrusZA'NOŚCi licytscyi zapłaci 
nabywca podatki skarbowe Jakieby się okazały za- 
leg. e i z prawa uprz wilejowane , niemnićj zapłaci 
procenta od summ iastytutowych jakieby się zaległe 


Wru 155 Dziennika „CLANS 


okazały, i takowe nadal bez odwoływania się do 
wyroku rozpłątę ustanawiającego, opłacać będzie 
obowiązany. Również zapłaci koszta licytacyi stó- 
sownie do wyroku takowe ustanawiającego. 


wyżćj nad zaoliarowany szacunek, na tedy jak sko- 
ro tę część ósmą wiaz z 
sądowy i zgłoszenie się 
do przepiśu art. 124, 125, 126 
gu dni © po przybiciu uczyni — dalsza licytacya mię- 
dzy nim a otrzymującym poprzednie przybicie przed- 
sięwziętą będzie. ; 

Termina licytacyi téj na audyencyi c. k. Trybuna- 
łu W. Ks. Krakowskiego Wydz. U., pod L. 106 
w Krakowie od godziny 40téj z rana posiedzenia 
swe odbywającego, są następujące: 

1. dnia 27 września  ) 
2. dnia 28 październiką) 1858 r. 
- 3. dnia 29 listopada f 

Na każdym jednakże terminie przybicie stanowcze 
nastąpić może, skoro licytujący zaofiaruje cenę wy- 
wywołania. j € 

Wzywają się przeto nie tylko po szczególe wie- 
rzyciele hipoteczni, ala i wszyscy interes w tym 
przedmiocie mieć mogący, aby na pierwszym termi- 
nie pod rygorem wyłączenia zgłosili prawa swe przez 
adwokatów. — Wzywają się także wszyscy chęć ku- 
pna mający na termina lic tacyi tejże, 

Kraków dnia 5 lipca 1853 rcku. | Widerakiewicz. 
p” Obwieszczenie 
PISARZ CES. KRÓL. TRYBUNAŁU 

Wielkiego Ks. Krakowskiego. 

Podaje do wiadom ści publicznćj, iż na żądanie 
Nachema v. Nathana Steiaberga spekulacyami tru- 
dniącego się na Kazimierzu przy Krakowie pod L. 
68/9 w Gm. VI zamieszkałego, sprzedany będzie 
przez licytacyą publiczną w drodze relicytacyi plac 
Dylowskie zwany, wraz z zabudowaniami pod L. 212 
kadastru w Gm. VI- Kazimierz przy Krakowie sy- 
tuowany, na wschód z gościeńcem dawnićj publicz- 
nym od mostu nowo stawianego, na zachód z parka= 
nem we filary i podmurowaniem do rządu należącym, 
na południe z parkanem w słupach sosnowych i 
wrota osadzonych od pl:cu rządowego ku Wiśle, na 
północ z placem rządowym graniczący, dawnićj do 
star. Leibls Jadkiewicza należacy, a na licytacyi pu- 
blicznój w dniu 22 maja 1850 r. przez Joela Da- 
wida dwóch imion Judkiewicza za summę złp. 20,000 
nabyty, a to na satysfakcyą summ złp. 894 gr. 28 
z procentem po */,,, od dnia 22 maja 1850 r.— o- 
raz zły. 2,684 gr. 24, także z procentem po 7/90 cd 
tejże samćj daty do asygnacyj e. k. Trybunału z d. 
27 RUY 1853 r. do Nru 2,098 gr ti się, 
a mocy tejże asygnacyi i następnego wyroku tego 
CAE: thani Wydz. Igo Paola 17 czerwca 1853 
r. dającego miejsce relicytacyi rzeczonćj realności i 
jeden termin do odbycia takowćj na dzień 11 sier- 
pnia oznaczsjącego, 

(Ak yć tćj nieruchomości uskutecznił Paweł Wię- 
ckowski e. k. Komornik sądowy 10 i następnych dni 
października 1849 T., którego treść do wykazu hy- 
potecznego zajętćj nieruchomości pod dniem 3 listo- 
pada b. r. do L. 937 Dziennika hypotecznego wnie- 
sioją została. 

C:na szacunkowa i warunki relieytacyi zajętćj nie- 
ruchomości Lejbla Judkiewicza wyrokiem c. k. Try- 
bunału Wydz. III z dnia 5 grudnia 1849 r. i wy” 
sokiem €. k, Trybunału Wydz. I zdnia 17 czerwca 
1853 r. Joela Dawida dwóch imion aaas 
jako zawodnego nabywcę uznającego, ustanowione są 
następujące : : 

1) Powtórna licytacya plazy Sie esiri wg * 
wraz z zabudowaniami pod L. ie stojącego. d m. 
VI. na Kazimierzu przy Krakow JACEgO, dawnićj 

wj iewicza należącego, rozpocznie si 
do L"ibla Judkiewic : ę 
od sunmy złp. 20,000 monetą polską jąko ceny naj- 
większćj na przeszłćj licytacyi przez Joela Dawida 
dwóch imion Judkiewicza zaofiarowanéj — a gdyby 
nikt nieda? takiéjże summy, ani zniżonćj do */, czę- 
ści, nastąpi dalsze zniżenie ceny szacunkowej; co 
wszysiko odbędzie się ną jednym i tymże samym 
terminie bez nowych obwieszczeń, a to na koszt i 
stratę Joela Dawidą Judkiewicza, jako zawodnego 
nabywcy. 


6 


2) Chęć licytowania mający, obowiązany jest gło- 


żyć odpowiednie vadium w '/,, części summy szacun- 
kowćj 20,000 złp. w monecie. polskićj, od składa- 
nia którego Nachem v. Nathan Steinberg; jako po- 
pierający relicytacyą i wierzyciel hypoteczny, jest 
wolny: 

8) Nabywca winien będzie 
okażą, i kwitami zapłatę tych usprawiedliwić; 
dzież nowo-nabywca winien 


szta relicytacyi nietylko koszta relicytacyi za 
tem adwokata licytacyą popierającego zapłacić 
oraz winien będzie zapłacić koszta pierwszćj licy- 
tacyi i klassyfikacyi, a to stóżwownie do wyroku kla- 
syfikacyjnego z dnia 6go lutego i 7go maja 185% r., 
i assygnacyi C. k, Trybunału z dnia 27go kwietnia 
1853 r. do Nr. 2098 D. T. wydanćj. Wypłaty wa- 
runkiem 2m i 3m objęte, z szacunku nowonabywcy 
potrącone będą. 

4) Nowonabywca od summ rządowych intabulo- 


wanvch, winien opłacać procenta po 5/,00 Od dnia na- | 


bycia, bez względu na nieukończoną klassyfikacyą. 

5) Resztę szacunku zapłaci nabywca, w skutek 
wyroku klassyfikacyą ustanawiającego, a to z pro- 
centem 5490 0d dnia licytacyi za assygnacyami są- 
dowemi. 

6) Dochody z nabytćj realności, równie jak cię- 
Żary z tejże, od dnia lieytacyi należeć będą do na- 
bywcy, który po dopełnieniu warunku 2go i 3go o- 
trzyma dekret dziedzictwa. 

7) Gdyby kto w ciągu tygodnia po licytacyi zgło- 
sił się z chęcią ofiarowania '/, części nad wylicyto- 
wany szacunek, winien będzie obok dekłaracyi ta- 
kowćj złożyć tęż '/, część, tudzież vadium */,, część 
wylicytowanege szacunku do Depozytu sądowego, 
'inaczćj deklaracya jego przyjętą niebędzie. 

8) Wolao będzie nabywcy zapłacić tak koszta 
jako też szacunek monetą kurs w kraju mającą, ale 
według będącego kursu tejże monety do monety pol- 
skićj w czasie wypłaty. 

9) Niedopełniający któregokolwiek warunku licy- 
tacyi, nabywca utraci vadium na korzyść wierzycieli 
i dłażnika, i oprócz tego nowa lieytacya na koszt 
jego i niebezpieczeństwo zawodnego nabywcy, a ni- 
gdy na korzyść jego ogłoszoną będzie. 

Sprzedaż wspomniona odbywać się będzie na au- 
dyencyi publicznćj e. k. Trybunału W. Ks. Krako- 
wskiego, przy ulicy Grodzkićj pod L. 106 w Kra- 
kowie zwykle od godziny 40éj rane posiedzenia swe 
odbywającego, za popieraniem adwokata Jana-Kan- 
tego Kleszczyńskiego 0. P. M. przy Małym Rynku 
pod L. 625 w Krakowie mieszkającego. 

Do którćj wyznacza się termin: 

na dzień jedenasty sierpnia 1858 r. 

Wzywają się przeto na takową licytacyą wszyscy 
chęć kupna mający, tudzież wierzyciele prawo rze- 
czowe mający, aby się na pierwszym terminie licy- 
tacyi pod prekluzyą zgłosili, i prawa swe przy u- 
stanowieniu adwokata pod tymże samym rygorem 
złożyli. 3 

Kraków dnia 2 lipca 1853 r. 


Piechowicz. 


OBWIESZCZENIE. 
PISARZ CES. KROL. TRYBUNAŁU 

Wielkiego Księstwa Krakowskiego. 

Podaje do publicznćj wiadomości, iż na żądanie 
Julii Brossard wdowy pod L, 374 w Krakowie ga- 
mieszkałćj, od którćj adwokat Wincenty Szpor 0. P, 
D. pod L. 246 w gm. VIII miastą Krakowa zamie- 
szkały w sądach stawa, sprzedanym zostanie w dro- 
dze wywłaszczenia przez publiczną sądową licyta- 
cyą dom pod L. 107 w gminie VI miasta Krakowa 
w Kazimierzu stojący, Jakoba i Sory Scheindel Ja- 
sminow małżonków tamże zamieszkanie mających 
własny, aktem z dnia 10 listopada 4851 i następ- 
nych zajęty, a to na zaspokojenie summ: a) 9,000 
złp. z obligu urzędowego 26 czerwca 1844.— b) 
3,000 złp. z obliga urzędowego 28 marca 1845 o- 
bydwóch hypotecznie na domu tymże N. 10% gmin. 
VI wpisanych, w monecie grubćj srebrnćj polskiej, 
należących się z procentami od ostatnich kwitów i 
kosztami. | 

Cena 6,600 złr. m. k, i warunki licytacyi ustano- 
wione zostały wyrokami sądów W. Ks. Krakowskie- 
go, jako to: 

4. C. k. Tryb. Wydz. I z dnia, 13 lutego 1852. 

2. C. k. Tryb. Wydz. IF zdnia 12 maja 1852. 

3. C. k. Sądu Wyższego Zdania 26 sierpnia 1852. 

4. C. k. Tryb. W. II z dnia 1% kwietnia, 1853. 

5. C. k. Tryb. W. II z dnia 8 czerwcą 1853. 

Warunki tćj lieytaeyi są następujące: 

1) Licytacya domu pod L, 107 w Em. VI w Ka- 
zimierzu, rozpocznie si 
złr. m. k., która jednakże w braku licytantów na ter- 
minie 3cim do dwóch, trzecich części to jest do 4400 
złr. m. k. zniżoną zostanie i od tak zniżonćj, WYWo- 
łanie na 3vim terminie nastąpi, i licytacya przedsię- 
wziętą będzie. 


c4) 


w dni 14cie po licy- po piewzruszalności licytacyi zapłacić po 
tacyi wypłacić podatki zaległe i bieżące jakie się bowe, jakieby wedle prawa uprzywilejowane, + 
u tu-  ległe okazały się, ni mnićj procenta od summ insty- 
ędzie także w dni 14cie | tutowych, gdyby jakie zalegały, 
po licytacyi, na skutek wyroku ustanawiającego ko- | gle nadal opłacać, bez odwoływania 
kwi- | czenia klasyfikacyi jak skoroby summy takowe w trzech 
, ale | czwartych częściach szacunku wylicytowanego mie- 


ad ceny wywołania 6,600 , pism 


ł 


Dodatek do Czasu. 


2) Mający chęć lieytowania, złoży na vadium 

660 złr. m. k. które w razie niedopełnienia warun- 

ków utraci, i nowa licytacya na je szkodę (nigdy 

na zysk) ogłoszoną będzie. Od składania vadium 
Julia Bossard jest wolną. | 3 , 

3) Nabywca obowiązanym będzie w ciągu dni 14 

i atki skar- 

a za- 


jako też takowe cią- 
się do ukeń- 


ściły się. Również zapłaci koszta licytacyjne wedle 
wyroku sądowego takowe przysądzającego, na ręce 
i za kwitem adwokata popiersjącego sprzedaż. 

4) Po dopełnieniu powyższych warunków otrzy- 
| ma nabywca dekret dziedzictwa, przychody jednakże 
i ciężary roczne 0d dnia licytacyi do nabywcy nale- 
żeć będą. À 

5) Opłata odsetków skarbowych i koszta wyjęcia 
dekretu i tegoż intabulacyi stósownie do art. 1598 
kod. cyw., nabywca sam bez potrącenia z szacunku 
i poniesie. 

6) Resztujący szacunek zapłaci nabywca z pro- 
centem */,,, od dnia licytacyi wierzycielom użytecz- 
nie umieszczonym, ZA assygnacyami sądowemi, na 
skutek klassyfikacyi wydać się mianemi. A co do 
summ w monecie polskićj į zagranicznćj assygnowa- 
nych, których wypłata wedle rozporządzenia rządo- 
wego z d. 28 lipca 1854 Nr. 2822 w monecie kon- 
wencyjnćj cesarsko Austryackićj po kursie w czasie 
wypłaty do zagranicznćj uskutecznioną być może; 
policzone mieć będzie nabywca z szacunku takie ilo- 
ści w monecie konw.cesarsko-austryackićj, jakie po 
kursie z dnia licytacyi przypadać będą, kurs zatem 
policytacyjny monety konwencyjnćj cesarsko austry- 
ackićj, idzie na zysk lub stratę nabywcy. 

7) Po nastąpionóm przybiciu na którymkolwiek 
terminie, wolno będzie każdemu ktoby przynajmnićj 
ia część wyżćj nad wylicytowany szacunek dać o- 
fiarował, zgłosić się wedle przepisów art. 124, 125 
i 126 ustawy egzek. jak skoro vadium i ową jednę 
ósmą część wyżćj w depozyt sądowy złoży, a to 
w ciągu dni ośmiu od przybicia, i natedy dalsza li- 
-<cytacya miejsce mieć będzie. 

Termina licytaeyi téj na Audyencyi c. k. Trybuna- 
łu W. Ks. Krakowskiego Wydziału I pod L. 106 
w Krakowie od godziny 10 z rana posiedzenia swe 
odbywającego są następujące: 
1. dnia 22 września 

2. „ 29 października 1853 r. 
3. „ -1 grudnia 

Na każdym jednakże terminie przyb.cie stanowcze 
nastąpić może, skoro licytujący zacfiaruje cenę wy- 
wołania. 

W zywają się przeto nietylko po szczególe wierzy- 
ciele hipoteczni, ale i wszyscy interes w tym przed- 
miocie mieć mogący, aby na pierwszym terminie pod 
rygorem wyłączenia zgłosili prawa swe przez ad- 
wokatów. PAT 

Wzywają się także wszyscy chęć kupna mający 
na termina licytacyi tejże. 


Syktowski. 


(636) 


Kraków d. 30 czerwca 1853 r. 
Edy kt. (1-3) 

Dominium Popowice cyrkuła Rzeszowskiego, wzywa poborowi 
wojskowemu ulegających: 

a) Walentego Tódler s» pod Nru 17 w 1831 urodzonego; 

b) Walentego Szozepanika s pod N. 9 w 1830 urodzonego; 

9) Franciszka Stempień i Antoniego. Stempień z pod N. 10 w 1829 

urodzonych; 

Z Antoniego Czuj z pod N. 10 w 1828 urodzonego — aby nej: 
dałćj w Gciu tygodniach w dominium stawili się, gdyż po upływie 
tego terminu za zbiegów rekratacyjnych uznani zostaną, 

(703) Pozew. QU-3) 
Urząd polityczny Państwa Ryglice w oyrkule Tarnowskim, po- 
ga do słażby wojskowej obowiązanych, a teraz nieohecnych, 
o jest: 
Józefa Żyrkowskiego z Ryglic numer doma 189. 
Franciszka Stańozykiewicza » 2. 
Walentego Bieszoząda sius 5 aA 
Pawła Ostrowskiego 

aby w przeciągu Gciu tygodni 


n ” " » 
w tutejszym urzędzie stawili się, a 


to. tóm pewnićj, ile, że w razie przeciwnym, podług istnących prze- 
pisów postąpiono by z nimi. — l 


yGlice 28 czerwoa 1853. 
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Inseraty 


Podpisany ma honor zawiadomić] Šzanowng; Pabliczność w Kra- 
kowie i w Galicyi, o otworzeniu gwój pracowni 


Rytownietwa na Miedzi i Stali, 


różnego rodzaju, kart wizytowych, jeografioznych , oraz 


kśsylografowanie 


wynalazku swego w Krakowie, porównane z paryskióm, udziela- 
nie nauki nowym i szybkim sposobem drzeworytów — i zaprasza 
uprzejmie œ obstalanki, w których zadówolni 
kowip: pod N, 186 Gm, IX, zamieszkały; 

(705-2-3) Franciszek Szczerbowski. 


żądania — w Krn 


WIANKI i BŁAWATEK. 


| Pismo dla płci żeńskićj, obejmujące 1'/, Arkusza druku na we- 
linie, do którego dołączona jest rycina mód paryskich i arkusz 
| haftów, robótek kobiecych i krojów, wychodzi co dwa tyg. dnie 
wo Lwowie i zawiera w Czę T. pod nazwą „WIANKI* po- 
| wieści, poezye, krótki rys lteratury ówiąta, rozmaite wiadomości, 
wreszcie opisanie mód; — w Częśceń HI. dla dzieci, składającój 
druku, zwanój „BŁAWATEK*, w którym umie- 
szozónę bywają życiorysy znakomitych ozynami i onotą Polaków 
i Polek, powieści i poozyjki stósowne dla młodego wieku, gry i 
szarady, nakoniec opisy różnych robótek ręcznych, a na przemian, 
| małego gospodarstwa i botaniki w listach — saczyna % dniem 
1szym lipca drugie półrocze. 
WIANKI wraz z BŁAWATKIEM kosztują kwartalnie 
x przesyłką pocztową od 1go lipca do ostatniego września 2 złr. 
30 kr. mk.; zaś we Lwowie w biórze Redaknyi w domu Brejtera 
na drugiem piętrze N. 237 w Rynku kwartalnie 2 złr.; w Ces. 
Rosyjskióm z początkiem każdego kwartału można si także abo- 
nować na to pismo przez o. k. urząd pocztowy w Wilnie i otrzy- 
mać kompletne jeszoze egzemplarze s upłynionych kwartałów. 


| PEŁEGBAJ: 


Pismo wychodzące co dnia we Lwowie, a zawierające: uwagi i 
| spostrzeżenia humorystyczne z życia codziennego, ucinki i szarady, 
nowiny bieżące, powieści, doniesienia i sprawozdania teatralne, 
wiadomości gospodarskie, handlowe i przemysłowe, kurs monet i 
papierów rządowych, spis przyjeżdżających i odjeżdżających co~ 
| dziennie jako tóż zmarłych we Lwowie, wreszcie wszelkie pry- 
| watne inseroye. Zacwyna nowe półrocze % dniem 1go lipca 
a$ do dnia 1go stycznia 1854 roku. 
Cena półroczna na to pismo wynosi z przesyłką pocztową 
4 złr. 24 kr. mk.; — we Lwowie abonować się można dla dogo- 
dności miejscowych i kwartalnie za cenę 1złr. 30 kr. mk. w bió- 
| rze Redakcyi w Rynku w domu Brejtera na Zgióm piętrze N. 237 
|; w handlu pana Niemirowskiego w Rynka. (695-1-3) 


| się z półarkusza 


AA zŹC 990, LL ZE ŻARZOMER atak 

W dniu 2 lipca t. m. zdarzył się nadzwyczajny wypadek od za- 
łożenia kąpiel w Iwoniczu niepamiętny, który wszystkich będących 
gości natrwożył przez powódź. O godzinie wpół do dwonastćj z po- 
tudnia zaczął deszcz padać nieznaczny, w kwadrans przyłączył się 
grad, ten coraz zwiększając się, dochodził do objętości gołobiego 
jaja, przez nieustanne padonie, woda padająca z gór, zaczęła zna- 
cznie przybierać, tak dalece, że około godziny 16j już groziła wy- 
lewóm; wzmagając się Coraz bardzićj, robiła sobie otwory wię- 
ksze, do uszkodzeń budowli i mostków prowadzących do kąpiel, aš 
nareszcie około godziny drugićj ołbrzymim krokiem postępować 
zaczęła, zrywając niektóre mostki, uszkodziła trochę pomieszka- 
nia gościnne, lecz wkrótce wakysoy goście w innych pokojach 
umieszczeni zostali, Sala jadalna i galerya będąca nad rzeką, zna- 
oznie ucierpiały, leog saraz w miejsce tój, sala do balów przezna- 
ozona, została naa na salę jadalną, aby szanowni goście 
na zwłoce nie cierpieli. Teraźniejszy restaurator i cukiernik pam 
Dzieślewski, pomimo uszkodzenia i straty, nieszczędził pracy i za- 


biegów, dla zadowolnienia szanownych gości, których z gorliwo- 5 


ścią obsługiwał. Przyznać także wypada, że zakład tutejszy czyn- 
nie zajmuje się uporządkowaniem 1 wyrestaurowaniem wszyst- 
kich uszkodzeń przez wodę zrządzonych, spodziewać się należy, 
że w przeciągu dni kilku wszystkie zawady usunięte zostaną i na- 
dal przybywających do kąpiel gości tamować nie będą, bo źródła 
do picia wody i łasienki żadnćj nie podległy zmianie. 

Iwonicz daia 3go lipca 1853 roku. 

Tomas Abrahamowicz, Fr. Zawadyński, 
Dr. Moszczański, Kajetan Załuski, Paulin Dziubandowski. 


Księgarnia D. E. FRIEDLEINA w Krakowie 


otrzymała 5 


KATALOG OGOLNY 


a D 
Eśsiążek Polskich 
drukowanych 
od roku MTEZBEDB do H FSSD 
(czyli za lat dwadzieścia jeden). 
|, 0 oznaczeniem formatu, miejsca i roku wyjścia, nakładcy, ceny 
| pierwotnćj, oraz z dodaniem podziału naukówego książek niniej- 
szym spisem objętych. — Zebrał i wydał W. R. — Cena złp. 9 
(złr. 2 kr. 15). 
Katalog ten jest niezbędnie potrzebnym dla każdego, posiadają- 


cego najmniejszą nawet biblioteczkę w języku ojczystym Gdy pra- ` 


ca ta jest pierwszą i jedyną dotychczas w naszym języku, zawierać 
zatóm może niektó: e omyłki, a które późnićj w dodatku umieszczo- 
, ne być mają, uprasza się więc szanownych nabywców, aby swe 
uwagi łaskawie do księgarni podpisanego nadesłać raczyli 
(573-2-3) D. E. Friedlein. 


(479) K. k. ausschl. Privilegium (3-8) 
auf das neu erfundene allgemein beliebte 


Anatherin - Mundwasser 


von 


prakt. Zahnarzt. in Wien, Stadt, Goldschmiedgasse N. 604, Eck- 
haus vóm Peter, ordinirt täglich in seiner Wohnung von 9 Uhr 
fruh bis 5 Uhr Abends in allen Krankheiten des Mundes, operirt 
und aplizirt alle Arten künstlicher Zähne und Gebisse. 

Preis 1 fl. 20 kr. CM] 

Ich lit längere Zeit an rheumatischen Zahnschmerzen verbun- 
den mit heftigen Ohren- und halbseitigen Kopfschmerzen, ich ge- 
brauchte verschiedene Mittel ohne allen Erfolg; durch den Ge- 
brauch des Anatherin-Mundwassers verlohr ich in wenigen Tagen 
dieses Uebel, und kann daher dieses Mittel Jedem mit cinem sol- 
chen Leiden behafteten bestens empfehlen. 

Wien im Juni 1852. Franz Pótzl, mp., k. k. Cassier. 
Hbas MPepót ist bei Herrn Thom. Gorecki in Krakau. — 
Ign. Brosig in Wadowice. — Gust. Machowski in. Bochnia. — 
Edw: Praschill in Rzeszow. — J.. Jahn in Tarnow, —. Jos, 
Jasieński in Biała, kak. 


vw 
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KATALOG KAKŁABGWY 


sprawdzane we wązystkich części ch świata, a nawet | w -g zych 
okolicach, gdzie tylu ludzi, Ah. a Rewalesty Arabskićj w bró- 


Księgarnia D, E, FRIEDLEINA w Krakowie 


w Rynku głównym N. 287 otrzymała nowe dzieło pod tytułem : 


tkim czasie, od Śmiercj w bawiehi zostali, przekonuły dostatecznie anni $ PE E : 
'Vollstandige PE Hy ierdzadia, żo w przypadkach , gdzie wszelkie księgarni Jana Konst, upańskiego w Poznaniu, 
s rodki lekarskie bezę ute ; ały, używanie powyższ , 3 3 i 

mączki, przywróciło siřo, iii hr i pożądane zdrowie, = wsk We wszystkich księgarniach nabyć można. 

rywając cierpiących g położenia, w którem Śmierci, jak zbawienia Album Kielisińskiego (pod prasą). tal. sgr. fn. 
J = wyglądali, A Którym ycie torżz pa familii kaiaren jw <=  ilikset À «RAB... 

stało sig erp ! drogim zakładem ich familii. — Rewalentą PS. NI aH A) i 
olir Arabska w ogóle est niezaprzeczenie także najlepszym Środkiem | Dwa światy. « «1.1111. "r o a 


ożywienia dla dzieci į chor nia bowiem najsłabszy ġo- 
łądok GCZYBZCZAJĄC go z ye p ta służy za smaczne Śniadanie 
i kolacyą, przyczynią się do strawności, i dodaje nerwowemu i 
muskularnemu systemow, nowój siły. — Może także posłużyć za 
pokarm dzieciom zamiągt ich mamczenia, ztylu niebezpieczeństwa- 
mi połączonego narażająe dzięci na wielorakie kalectwa, a nawet 
śmieró ich przyprawiając, — Twierdzenie jakoby Rewalenta Arab- 
ska była ajeławniaj z mąką goczewioy, jest wierutnóm kam- 
stwem.— Najsławniejs; lekarze i chemicy jednozgodnie oświadczyli: 
że Res aleata Arabska dla Chorych każdego wiekuipłci, jest zba- 
wiepną. łatwo strawną, Sdy przeciwnie soczewica według farma- 
kopei jest bardzo qestrawną, a zatem zdrowiu zka stąd 
mèna ię przekonać, z mętnego źródła mylne to przekonanie 
«| utjskiwania na fałszowanie Rewa- 
u 


o:orpano.— A że nas doohod 
łanty, jakiego się niesumienni dzie doposzożają, f-brykując täko: 
6 szarownćj publiczoości, że wszej= 


wą, pośpieszamy przeto donieś 
rzona imieniem. 


ka Rewalenta Arabską nieopat 
„Barry du Barry et ©. 77 Regent: 
treet London“ 


ioezçòi wyrażonóm, ję ; 3A ież yrawdziwć, 
Rad stenty Arabskiej doco end aae 
Ajenta Karoli Herrmann" w, Krakowie, który utrzymuje główny 
Skład takowćj nA cata Galicyą W. K. Krakowskie i Królestwo 
Polskie: rozeyłojąc ją swoim Pod-ajontów pod firnią : 

W Galicyi: Karol Haempel, Thom. Jasiński w Białćj. 
Ign. Brosig, St. Warzeszkiówica w Wadowieach. Ant. 
Kasprzykiewicz, Pawe iedzielski w Bochni. Józ, Jaho 
w Tarnowie. F. Jaśkiewicz w Rzeszowie. Bracia Juśkie- 
wiog W Jarosławiu, J. osterkiewicz w Nowym-Sączu. 
Biegelmeyera wdowie w Sanoku. Bracia Podgorscy w Ja- 
śle. Fr. Karol Gilatowski w Samborze. Ed. Machalski, St. 
Paa O Erzemyélu, Jun Klio, Ć. F. Milde, AMin 
kowski, J. P. Riedel wę Lwowie, F. Grysiecki, J. Muchitsch 


C. EARI tj anieławowie, Śchubuth i Mora- 
WEZ ` , raci RF h, 
H. W. oeii w Brodach. a Czuczawa w Czerńiowcae 

W Królestwie Polskie : k Galiediiwie; 
Leon Możdżeńsk; m: St, Chmurzyński w Miec 


Franc. P i w Kielcach, Leon 
Wolski, W. Olszewska w Raszid Bełczykiewicz 
w Lublinie, Henryk Kremki, St. Rozmanith, Leon Stałiń= 
ski, Sob. Szostkiewicz w Warszawie, Jan Ferensowicz 
w Częstochowie, Jan Tschinkiel, H. Hurtig w Kaliszu, 
J. Schoenfeld w Łowicza, Jan Wiźnikiewicz w Piotrkowie, 
Dobrzański w Płocku, F. Dutreppf et Comp, w Sandomierzu, B. 
Drewes et Comp, w Suwałkach, Tad; Więckowski w Mińsku. 
w Austryi: Bracia Halbauer w Peszcie; Jungwirth Ct. 
w Linz; P. Maader' w Pradze, F. Willmann w Bernie. 


śm Mate Pectoral 
p ate glectoralegR 


główny skład tych pastylek, które wypróbowane i uznane zostały 
przóz radę lekarską francuzką za najdoskonalszy środek Baprzeciw 


+ e e © 
"ziin SfąboŚciom piersiówym, 
3 i ie, katarowi, Raszidvi, chrypre — znńśdate ei ìl 
In Folge hohen k. k. Statthalterei-Erlasses_aus Lemberg am Ai zee: E Król PolRkfego k kor nit O je ki: Sie 


Tten Juli 1858 Z. 19,005 wurde Sr. Excelenz dem Herrn Grafen (Cenx $udołku 40 kr. mk.) Georgć w Epinał. 


nton v, Mitrowski das Landesbefugniss ertheilt, auf einer Herr- (EE Tyoliże pastylek dostuó mój We Wszystkich przeżemcić 
schaft Miscowa bei Zmigrod in Galizien eine chemische Zundwaa- „ poprzednio podanych i vpote niony endleoh do syrzedawia Re- 
renfabrik zu errichten, und dadurch der Beweis geliefett wie sehr walentv Arabskićj, 


Galizien mess SE. am Herżen liegt, die Industrie in | SOK yA ZIÓŁ STYRYJ SKICH, 


3 n hs 7 J. Pur leitn 

led Menschen Gelegenheit gebotlien zu haben; durch Arbeit xy rabiauy kleen C S w: fety wc sf 
rodek ten le f - 
z z z i h katarowyoh, w astmie kaszlu, b du- 
giebt sich die Ebre es zur Kenntniss einer wi jeża down suchotach płacowych, karta, ANE 
Za birngen, und die Versicherung | wszelkióm znpaleniom wenętrzny ję Mołoa go dostąć u Karola 
Hermann w Krakowie, który posiada skład główny dfa Krakowa, 

, Galicyi i Królestwa Polskiego. 5 ` 
* desbefuoi Cena batolki kr. 50. "Od p pay. pPaKowanieni 26h bitólek 

esbe ugte (mniój nad dwie nie expodyujo sig); płaci sie kr, 20. 


J. Purgleitner w Gratz, 


Zündwaarenfabrik zamm-rase a 


i , : zku ef[ermann w Wiedniu 
alles Mögliche aufbiethen wird um den Wünschen dines geehrten zyalasku = > f hah fohi puszkach — najlepszy 
- T. Publikams n allen Theilen der chemischón Erzetgnise zu TE m ii 


Dumki i fantazye Żyglińskiego.+.4,,,0500100010303 4, 
Dodatek do pamiętników Wybickiego, odnoszący się do Ję- 

drzeja Zamojskiego  ...2222444214100,,,0,00., 76 
Dziewica orleańska, przez Libelta... . .. ATOEÓ ANY | JB 
Dzieje kościoła helweckiego w Małćj Polsce, przeż Łuka. 

ny, GO EA RARE JO 
Feleton polityczno-literacki, przez Libelta ...1.1+++1+1:1 .. . 
Filozofia i krytyka, tom I., przez Libelta: ......1-+«--1 15 . 
Filozofia i krytyka czyli estetyka, tom IÍ., przez Libelta..2 20 . 
Filozofia i krytyka, III. i TV. tom, czyli system umnictwa, 

2 pig AIEN ky | BEBE za PR PACS A i 
Grammatyka grecka, prżeż Dr. Cegielskiego ........... 20 . 
Gilbert de Lanoy, przez Lelewela. <... 10. 
aż RNG OB 0.0 DD. DEO OE ac Yie 
Historya szkół w Polsce, przez Łukaszewicza, 4 tomy. .13 
Kilka słów o mierzwi PEEP O OT NEW M | 
Krzyżacy i Polska, wspomnienie historyczne ..,........ 2% 6 
Kazanie przy otwarciu sejmu W. Ks. Poznańskiego w die- 

dżielę XIII. po Świątkach miane w kollegiacie Ś. Maryi 

Magdaleny w loznaniu, przez ks. Aleksego Pruśińów- mę 

skiego EEN E N ea EN S e T 
Lehrbuch für den deutschen Unterricht, von Sżwemińėki, 

II. Cursus für diè mittlefñ Klassen.....+444..113 *1 10. 
Leehtbuch für den deutschen Uiterricht, +óh Sżweniński, 

I. Cursus fir die untern Klassth. . ...+....1.111.1: 203 
Liegeńda o króla Lechu, opowiadanie Olesia .......::.. tÒ 
Legendy históryczńe przeż Bfótisławę Kamińską, ż 28 ek 

Olami S ia N PTS a . 
Med ye panty Dziubińskićj ,«.++++s4s3%e%4%34448 ;5 ; 
Mea. klip iA prżez autorkę Maryni 7001.33.58 
Nauka poczyi; zawierająca tooryą poezył i jej rodzajów, orz 

smaczny żbiór najeelniejsżych wzórów póćżyj polskiej, 

do twótyi zastówówany, preas epielskiego, De, filozofi, 

nauczyciela przy król. Gimnazyum Ś. Maryi Magdaletty 

EE SEE 0 OR ASEAWO 20 : 
O głójśch uważanych jako nawdży: rze J Ciwedłna: 


Belehrung, 
wie man das Schafvieh veredeln, gesund, stark, 
kräftig und nutzbringend erhalten kann, 


> Für í 
Schafviehbesitzer, Qekonomie-iieamte, 


angehende Thierirzte u. Qekonomen, 
so wie 


Wollhändler, Wirthschafts-Amtsschreiber, Oeko- 
nomie-Studirende , Schafmeister, Gemeindeschaf- 


hirten und Schafknechte 
theoretisch und praktisch zusammengestellt 


Friedrich Utieschtt, 


Wirtschaftsrathe, korrespondirendem Ehren-Mitgliede der natur- 
forschenden Gesellschaft zu Górlitz im Kónigreiche-Preucsen, Wir- 
keadem Mitgliede mehrerer wohlthśtigen Vereine èt. eto. 


Prag 1858. 
Cena złr. 2 mk. czyli złp. 8. 


Księgarnia i wydawnictwo dzieł katolickich 


zawiadamia, iż wyszły świeżo z druku następujące dzieła : 
Odpowiedzi na zarzuty ducha czasu przeciw kościo- 
, łowi, przez X. Segur, tłomaczone z 23 edycyi. Złp. 2. 
Żywoty Biskupów kijowskich i czerniechowskich. Dzieło o- 
zdobione drzeworytami, wydanie staranne po łacinie i po pol- 
sku. Złp. 4. $ 
48 nowych obrazków Swiętych Pańskich , rytowa- 
nych na stali, z życiorysem i modlitwą po polsku. 

Wyłączny skład Mszałów , Brewiarzy i książek liturgi- 
cznych , p. Hanick drukarza uprzywilejowanego Stolicy Apostol. 
skićj i Propagandy Rzymskićj. 

Mszał ozdobnie oprawny. Złr. 15 mk. 

Brewiarz w 4ch tomach. Złr. 6 mk. 

Brewiarze dla różnych zakonów katolickich, również jak i Ho- 
rae Diurnae i Martyrologia. 

Nowy dobór papierów listowych: Papier Empereur. — 
Papier Impóratrice. 

(EST Nowy transport 208 rozmaitych dzieł ilustrowanych pa- 
ryskich. 


Wyjdą niebawem z druku 
oprócz dawnićj ogłoszonych : 
O rozkładzie chemicznym ciał przez Bażana. 
Żywot bł. Andrzeja ztym dopiero 00 kanonizowańego, 
z rycin żającą tego Świętego. e 
Drugie EARR: i Mów przygodnich X, zee 
izerunek Pana Jezusa ukrzyżowanego, zdjęty 
z rzeźby w kościele Panny Maryi, opatrzony modlitwą drugo- 
stronnie X, Karola Antoniewicza. (721-1-3) 


Ooa oeo oreert 


. 


skiego, Dr. filozofii ....,,..., OCR: SSE UÓR +. 26; 
O rolnictwie przez Dezydera Chłapowskiego, wydanie III. Z „; 
Pamiętniki A. Kittowicza do panowania Augusta IIT, i Sta- 

nisława Augusta ż rękopismu wydał A; Woykoówski.... 20, 
Ks. Kołłątaja Hugona, Pamiętnik o stanie duchowieństwa 

koago polskiego i innych wyznań w połowie XVIII. i 

WEER: 5......4. ALAWAPAWKE CWE "21 
Pieśńi luda polskiego żebrił i fozwitął Oskar Kolberg. 

„ Zbiór ten składa się z 126 pieśni 
Pamiętniki 6 Samuela Zborowskim . 
on i. LIGA |” 26. 
Podania i legendy polskie; ruskie i litewskie przez L. Sie- 

aigar Siasi zadba, Soyka HE, 5901 śr. 
Pieśni sielskie Witwiekiego z inuzyką Dobrzyńskitgo ass 25 
Pieśni dla ludu wiejskiego, przez Woykowską .......... 16; 

Pwidła r ie i 5 |... auowioca a 
Polska wieków średnich przeż J. Lelewela, tóm Mt. i İV. 6 26 . 
Rozbiory dzieł różnemi czasy przez J; Lelewela .......2 26. 
Réponse à la Brochure de Monsieur de Breza, sùr Ià Rus- 

hi wp S E E S ue nogama) E 
Stosunek filozofii do cybernetyki, czyli sztuki rządzenia na- 

rodem, przez B. Trentowskiego LE ERLT ESETET E I 
Starożytności polskie ku wygodzie czytelnika porządkiem 


Oka LIL DEF 


z WUS Wierzy E si 


<ss.|d...|.e.soiwd dw -$ . 
Tablice syńchronistyczne do Históryt polskiej .:..+s:44: 26 
Uwagi ńad gospodarstwenii przez Jana Mittelsfadta. 


"GPRS PIC EFTEWUGY ŚŚ, 
Wiadomości o kónfederacyi bńrskićj. sji.. joyis J. 


4 n» jlepsz, : sga i zabek” 
d ia fk nserwowanią zębów, znajdaje się whan- | Wolne chwile GiBtjeli s AE +sdi.osstszEłsE 
entsprechen, Ferd. Hanno, PROW wina m Puszki air. 1 kr. 12. za 4 tygodnić wyjdą: 
Director d. k. k. landesbefagten Zandwaarenfabrik Cukierki 2 elski A da czątkiem Pol- 
des Grafen Anton v. Mitsowski UE er dihi ©” w” KWC Merke ia Lelewel, Narody na ziemiach sławiańskich przed po ka. 
Miscowa am 28. Juni 1858. — per Zmigrod. (708-1-8) ;fruchtowe, wyborne, — 1 fo i , , Ski 50 arkuszy druku , z mappami i rycinami w 
(634) 


Herbaty prawdziwej Rossyjsko-Chińskićj 


karówanomi sprowadzondj, w peóżk*ch opiomtowanych, odebrało 


REWALENTA ARABSKA s i 
świeży transport, dr. 3.33, 4! 3 
1 fant herbaty czarnćj z irai z 3 4. £/ą.5 lar 7. 12. 15, 
i U l 1 KE iom nr í 
pp. arcy U aq U) którą na prowinoye za nadosłeniem należytości swoim kosztem 


odstawiam; ë, è 
i spółka w Londynie. Wyroby z srebra chińskiego. 
Maka ta łatwa do Stra: ł Ą (China Silber). 


i i Zbi ci lekarskić; 
Gąsiorowski, Zbiór wiadomości historycznych dla sztuki le rskićj 
w Polsce. 80 arkuszy druku. 


(376) w Handlu 


| b GOUPO WTGAN 


Ee 


wienia i smaczna, leczy, bez pomocy in- 
nych lekarstw, wszystkie W opi | bskićj, ` 
z choroby, w krótkim kale jp walośty Arabskiej io 


» A daję! pó cenach fabry 

i s, ©Zasie i bez wszelkich innych zacho- najnowszego fasonu. <prze yoanych,. 
dów. — Złudzecie, wjatićm ch nid rej g”: man P A š ry 
Ki za best utosie leki dt pęd | wieskańazona wyda | Karol Herrmann w krakowie. | BEW. 3 Feb tyt aj wgiugkowańzych efnech, radca 
używanie Rewalenty Arabskiój, które 7 i Parfómiy ź fabryki Bayley & O, Spring Flowórt, Stón 


Bouquet i Ess Bouquet PO 1 zër, 45 kr. Extrait de Patchouli po 3 


$ > iz A y be Krh rii £ 
oznie i niszczące choroby, uwalni ludzkiego, uzdrawia chroni mniój 4tą facińską szkołę dobrze uk Nszył. — Bliższą wia złe. Mydło (Brown Windsor Sosy) w poożkach pó 46, Ś4 kr. 


przywróceniem siły i zdrowia, = Aen od straszliwych cierpień domość udziela na frankówane listy aptoka w Andrychowie, 


A s a I T dó ai CERTO 
mnóm działaniem na organizm ciała swé naturalem, a przyje pen się praktykant» do Apteki, który przycaj 
Yozne dowody po 1000kro W oyrkale Wadowiokim, (813-1-3) 


ilztr 3 kr m, k 


„BAB "> E m. 


Zaproszenie do 


(577) 


Aby uczynić zadość wielostronnym wezwaniom, ©. lk» ZA= 
twierdzone siędmiogrodzkie od grado- 


bicia i pożarów Towarzystwo wząaje-. 


imnego zabezpieczenia, Zakład swój którego 
przyjęte zasady przy wynagrodzeniu szkód, oparte są na 
statutach, znakomitego i nadzwyczajne korzyści dla uczestni- 
ków stowarzyszenia przynoszącego, Banku zabezpiecze - 
nia od pożarów w Gotha, także w Królestwie Galicyi i 
4 wielkich księstwach Bukowiny i Krakowa postanowiło 
założyć. ` 

` Podpisana Główna Ajencya podając to do powszechnój 
wiadomości, pozwala sobie wysoki stan rycerski s SZANO- 
wnych panów posiadaczy ziemskich, właścicieli do- 
mów, fabryk i kupców, wyż pomienionych krajów ko- 
ronnych, do zabezpieczenia się od gradobicia i pożarów 
uprzejmie zapraszać, aby do stowarzyszenia wstępowali, i za- 
razem zwrócić szczególnie uwagę szanownćj rolnictwem zaj- 
mującej się publiczności, na to, że pora roku do za- 
bezpieczenia od gradobicia już nadeszła. 

. oW mowie będące Towarzystwo zabezpieczenia od 
gradobicia i pożarów, w ciągu dziewięcio - letniego swego 
istnienia, już 548 wypadków gradobicia opłaciło, a gdy 
Zakład ten, według drukiem ogłoszonego i członkom Towarzy- 
stwa przesłanego wykazu rachunkowego, i w upłynionym roku 
sto sześć wypadków gradobicia, nietylko zupełnym -1.00°/ 
wynadgrodzeniem pokryło, ale także w ostatnich trzech latach 
już- ogólną dywidendę 116*/,9/7/, na lat 6, a 41'/47/, na 
lat 3, zapisanym członkom wynadgrodziło, co udowadnia po- 
myślną jego działalność, a. przezco TOCZNE premia zna - 
cznie się zmniejszyły; dlatego Główna Ajencya może 
zwrócić uwagę szanownej P.T., publiczności na ten do - 
broczynny i użyteczny Zakład, ponieważ ten jest je- 


dynym Zakładem wzajemnego zabezpieczenia od 


add 00). aóŻ2oad dE ŚNIĄ. WANNA 2 2020 -2 ii 
ZOE o 


mas" Zweiter Semester 1853. BL 
Mezauuumuecehionś - Uuubaoduug auf due politische betuny : 


„Der Wanderer“. 


m (Wierundvierzigster Jahrgang.) 
Morgenblatt ein ganzer Bogen, — Abendblatt ein halber Bogen. 


O iaaa A Enny wami 
= Der „„, Wanderer 6 wird stets bemüht sein, alle bemerkenswerthen Ereignisse mit der gleichen Schnelligkeit, Wahrheits- 


oder Morgenblatt 


erscheint um 6 Uhr Früb, bringt die bis nach Mitternacht eingegangenen telegraphischen und anderen politischen Neuigkeiten, 
$5 Mittheilungen aus allen Provinzen des Reiches, die neuesten wissenschaftlichen, industriellen Handels-, Kuns'- und Theater- 
E nachrichten, und beleuchtet die Fragen des Tages in ausführlichen Leitartikeln und raisonnirenden Original- 
= Correspondenzen aus den Knotenpuncten des politischen und socialen Lebens. 


Das Feuilleton. 


‘E pictet abwechselnd deutsche Original- und Uebersetzungen guter französischer und englischer Novellen, kritische Be- 
=; sprechingen der neuesten Erscheinungen im Gebiete der Literatur und Kunst, ausgewählte Gedichte, Humoresken u. s. w. 


Das Abendblatt 


s erscheinend) bietet die im Laufe des Vormittags eingegangen neuesten thelegraphischen 
Depeschen, so wie sńmmtliche officielle Nachrichten, die jüngsten politischen Neuigkeiten» Tagesnotizen , Handels- und 
Bórsennachrichten (Course bis halb. 1 Uhr), die Kuńdmachungen der wichtigsten Gesellschaften und Vereine , dann in feulle- 
tonistischer Form die interessantesten Gerichtsyerhandlungen , statistische , literarische , ethnograpbische , natur- und culturge- 


= 
(636) 


5 treue und Ausfithrlichkeit wie bisher, zu liefern. 


Das Haupt- 


(i 


2 
= 
- (um 3 Uhr Nachmittag: 
2 schichtliche Miscellen, Anegdoten des Tages. u. dgl, 


Preis für Wien: Ganzjährig 12 A, halbjahrig 6 fl., vierteljahrig 3 fl, monatlich 1 fl. CM. — Für die Kronlander: 
E Ganzjährig 15 fl. 48 kr., halbjahrig 7 f. 54 kr., vierteljihrig 3 fl. 57 kr, CM. — Mit Postyersendung in die Donau-Ftrsten- 
thümer; nach Jassy, Bukurest, Galatz etc., auf 3 Monate 7 fl., auf 6 Monate 14 fi. CM. — Fir ganz Deutschland , wenn die 

t Pränumeration bei dan betreffenden Postämtern geschieht, für 3 Monate 4 fl., für-6 Monate 8 f: 
Am 1. und 15. eines jeden Monats wird eine neue Pränumerations - Serie auf 3 Monate eröffnet. — Wenn jemand die Zu- 
sendung des „Wanderer“ täglich zweimal wünscht, so wird in diesem Falle noch um die Einsendung von 22 kr. CM. 


= für die, Expeditionsgebühr per Monat ersucht. 


Ę 


Wien, Juni 1858, 


(718) 


ol Gradobicia i Pożarów. 


Reclamationen sind portofrei, Geldbriefe können jedoch nur frankirt übernommen werden. 
Inserate jeder Art, die Petitzeile zu 3 kr., p, Journal Aller 6 zu 4 kr. berechnet, werden stets. Prompt effectuirt. 


| Der Verlag des Wanderer, Stadt, Dorotheergasse N. 1108. 
AMM MMM POOL 


Zwraca się uwagę Szanownćj Publiczności i handlujących na 


Dodatek do Czasu. 


Zabezpieczeń 


(3-4) 


gradobicia, który w zupełności 1000/, szkody wynadgradza. 

Wydział Towarzystwa zabezpieczenia od poža- 
rów, równie licznych ma uczestników, bo po złożeniu 30/9 
na fundusz rezerwowy, płaci dywidendy: 


363/4%% członkom zwyczajnym klassowego 
247" oo fo? nadzwyczajnym | stowarzyszenia, 
as"; | w» ZWyCzajnym | ziemiańskiego 

6*/4"/o „ Nadzwyczajnym | stowarzyszenia, 


a szkody jak najśpiesznićj , bez najmniejszego odciągania wy- 
nagradza. 

Zaprasza przeto niżćj podpisana Główna Ajencya sza- 
nowną PT. Publiczność, tém bardzićj do udziału w po- 
mienionóm Towarzystwie; ponieważ jego członkowie na pokry- 
cie szkód już dostateczną wzajemną gwarancyę mają ; 
a przystąpieniem nowych członków wzrastając, tymże znakomitą 
korzyść dają, Še się łączą % istniejącem już stowa- 
rzyszeniem, przed swoim wstępem do niego, które 
międży wszystkiemi podobnemi stowarz szeniami największą wza* | 
jemną gwarancyę dać może. 

Aby szanownej P. T. Publiczności wstęp do tego To- 
warzystwa ułatwić, urządzają się już we wszystkich znaczniej- 
szych miastach wzwyż pomienionych krajów koronnych filialne | 
Ajencye , gdzie nietylko prospekta Ustaw, ale i wszelkie ' 
potrzebne objaśnienia każdemu jak najchętnićj udzielane będą. | 

Lwów w maju 1853. | 
Główna Ajencya , 
c. k. zatwier. Od gradobicia i pożarów 
wzajemnego Siedmiogrodzkiego Towa- 
rzystwa Zabezpieczenia 


Samuel Schapira. 


śBióro przy ulicy świętćój Anny Nr. 20674: 


G3) 


| OM WMAGKOOOOOKKGKH HH MOKMKAMGUZ 


(1-8) 


wysprzedaż kompletną handlu pod firmą: 
aVF EBHTU TSC ENNE 


na Stradomiu W domu Rosenzweigów pod N. *9. 
wysprzedaje po cenach niżćj fabrycznych wielki zapas towarów jedwabnych, pławatnych, materyj na meble, płó- 


cien, płócienek, web i wszelkich innych do tego fachu należących towarów. 
wo annii tti. y A APE TO? CAE AEON TOLO GAZE IO?" SN emn ŚRO EAZA RAJ 


Konsrazwy SoBoLawyki, Redaktor odpowiedzialny, 


Dla handlujących i kupujących en gros, znaczny rabat. 
O i 
w DzykARSI sagy. 


D“ Suin dv Boutemardt 


aromatyczna 


BAHN- PASTA? 


Gdy użycie różnych proszków na zęby, jak się widzieć daje, 


nietylko niejest dostatecznóm do zupełnego oczyszczenia zębów . 


z wszelkiego osadu i wrócenia im napowrot ich szkliwa, lecz 
działają także te środki w kształcie proszku, na trwałość , czę- 
ścią szkodliwie na dziąsła, częścią na szkliwo zębów, te dzia” 
łania były powodem do długoletniego zbioru doświadczeń i ba- 
dań nad wynalazkiem stósowniejszego kształtu środka na zęby, 
wypadkiem zaś tych usiłowań jest Dra Suis de Boutemardt aro- 
matyczna Zahn-Pasta. 

Ma bowiem ta Pasta kształt mydła, wypróbowana, która ze 
skutkiem wzmacniającym dziąsła, zarazem niezawodne, nieszko- 
dliwe czyszczenie zębów, przeszkodę w tworzeniu się na zębach 
zwierzęcych i wegetacyjnych parasitów, jakoteż dobroczynny 
wpływ na całe wnętrze ust i tychże odor łączy, i słusznie przeto 
jako najlepsza zaleconą być może, co do poloru i konserwy zę- 
bów, tej tak istofnej części ludzkiej piękności i zdro - 
wia, i dla zapobieżenia chorobliwym affekcyom tychże jest 
usposobióną. 

Zahn-Pasta Dra Suin de Boutemardt z obecnego stanowiska 
kosmetycznćj chemii, może. być najdostateczniejszą ze względu 
na polor zębów przeznaczoną. 

Prawdziwa do nabycia jedynie tylko jest u Ẹpo Józefa 
Bartl w Krakowie. (580—2-4) 


cw SIOBOWICZ SYLWESTER © 
majster stolarski 


w mieście TARNOWIE zamieszkały. 


W skutek wielkiego zaniedbania i niedokdudności budowania 
ołtarzy i innych mniój znaczących w kościele przedmiotów i 
sprzętów w naszćj krainie, widzi się spowódowancy m donieść Szen. 
Publiczności, że przyjmaje wszystkie obsta'unki ołtarzy do kościołów 
najdakładnićj podług „architektonicznego wyrschowania wykonać 
tak Vignola jako tóż i Palladio, tak w bogatym porządku korync- 
kim jako tóż i w jońskim i doryckim, wprawdzie mnićj ozdobnym 
alo niewyłączającym foremności urchitektonicznćj i dokładności 
wyrachowania, także i w bogato okszadym guście gotyckim, nic- 


| tylko ołtarze ale i każdego rodzeju greckie albo i gotyckie 


ambony, podobnie także i konfessyonały, cyborya 
najozdobniejsze albo i pojedyńcze w każdym guście ławki ko- 
ścielne, schody, pomniki itp. Gdy jednak transport po” 
wyższych sprzętów kościelnych, w zbyt. oddalone miejsca, dla mo- 
żliwego uszkodzenia stałby eię niepodobnym, przeto powyż wyra- 
żony majster stolarski zawiadamia Szanownych JM. XX Prebe- 
szozów, iż na każdo weswanie żądaniu ich godoie odpowiedzieć 
jest w stanie, przesyłając rysunek zamówionćj sztuki, tak dobte- 
dnie wyrażający widok frontowy, rzut poziomy i przecięcie czyli 
profil. że chociaż bez teoryi i u nićj praktyczny stolarz, takową 
zbudować będzie w stanie. 


W drukarni Zakładu narod. im. Ossolińskich , nakładem po pi- 
sanego, opuściły prassę i są do nabycła we wszystkich księgar- 
niach, następujące dzieła: 


GERTRUDA KOMOROWSKA 


Powieść przez Maryą z Chlędowskich Pomezańską 
8 Tomy, Svo- cena 3 złr. m. k. 


SYNÓWIE GEBYMINWA 


przez Kazimierza hr. Stadnickiego 
Tom IL Lubart książę %Wołynski. 


8vo, cena 2 złr. m. k. 


ŚWIĘTOJAŃSKIE WIANKI 
książeczka zbiorowa na rok 1858 pożytkowi i rozrywce poświęco- 
na. 1 2mo, cena 30 kr. m. k. 
REE Wszelkie obstalunki przewyższające kwotę 
piegi obowięzuje się podpisany pocztą na miejsce 
odesłać. 


Wojciech Maniecki 


uprzywilejowany dzierżawca drukarni zakładu nerod. 
Ossolińskich we Lwowie. 


(677) Nowo otworzony 2) 


SKAAD TOWARD 


Juliusza Sobilenz 


we LWWVOWIE przy ulicy Ferdynanda, w domu niegdyś Kul- 
ozyckiego, poleca swój dobrze zaopatrzony wybór naczyń do goto- 
wania: Żelaznych gzmelcowanych (ema), takich samych angiel- 
skich i kużych 2 blachy żelaznćj, pobielapych cyrą żelazną, mo- 
siężne i miedziane sprzęty kuchenne, w różnych gatunkach towary 
stalowe, tj. nożyczki; scyzoryki, noże i widelce, pióra i kłótki 
angielskie, żelazka do prasowania, moździerze i świeczn.ki masię- 
żne, także świeczniki z pachfrgu i lanego żelaza. kute żelazne 
kassy na pieniądze; tace lakierowene, złocone i łańcuchy na by- 
dło, kompletne części do ustawienia kuchni angielskiój, bardzo 
piękoe drewniane tyrolskićj roboty naczynia i sprzęty kuchenne i 
wiele innych artykułów po cenach stałych jak najumiarkowań- 
szych. 

Skład: ten przyjmuje także zamówienia do ułatwienia i innych 
towarów nietylko tu w miejscu, ale eprowadzeniem z zagranicy 
każdemu żądoniu zadosyć nozyni, jak niemniój przyjmuje zamó- 
wienia ne przesyłke wszelkich ładunków tu w każdo miejsco 
w Galioyi 1 za granicę ; 


(635-3) , 


A PO ół | ia dna A gy 0 EEEE WEZ WA TA WZFE GTE: rozy 


Amrom Czartoóski, xarządnea drakarni. 


r" 


